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TEATR "WIELKI" I W czwartek "Chata za wsią", \'II piątek i sobołę gościnne występy 

Wiktoryi Kaweckiej i WI. Szczawińskiego 
I od kierownictwem M. Gawalewicza. l sztuka ludowa J. r. Kraszewskiego. 

w "Zemście nietoperza i "Ptaszniku z Tyrolu". 

Skład nasion 
ołwmyłem przy składzie towarów kolGoialnych 

pastewnych, warzywnych, kwiatowych etc. 
wyborowej dobroci i .czystości 

4.. TSZEPKE 
dl!owniej W. Klukl!oczewski · 

w Łe dzi, Nowy RJnek .Ni 9. 281-5 

ncertm(LD 
I" "'"' . L w lokalu wla-" 

snym (Piotr- ' 

ko~ska ~ 108) " 

- odbędzie się w sobotę, d. 18 b. m., o go­
dzinie 81/~ wieczorem, ze współudziałem pp. 

JadWigi I1Iatiasiakówny (skrzypce), 
art. op~ warsz. Stanisława Sienkiewic:za (śpiew) 
i art. teatru łódzko Janusza Orliilskiego (de­
klamacya). 

Bilety wcześniej nabywać 'można w cu­
kierni A. Roszkowskiego (Piotrkowska róg 
Pasażu .Meyera.) Dla członków Tow. ważna 
marka III. 284-1 

o ~ASNĄ GORĘ. 
-o-

J ak douosi «Tydzień) piotrkowski, mie· 
szkańcy Częstochowy przesłali generał-guberna· 
torowi warszawskiemu podanie następujące: 

"W niewielkiem oddaleniu,. nie przewyższa­
j~cem 700 stai od klasztoru Jasnogórskiego, 
w którym przechowuje się obraz Najświętszej 
Maryi Panny C~ęstoc-howskiej, znajduje się skład 
matel'yałów wybuchowych na potrzeby mjejsco· 
wej załogi woj.lkowej. 

«Chociaż skład ten, co prawda, troskIiwie 
jest otoczony, iednakże zawiera on w sobie stra­
szną, dotychczas martwą siłę. Oawobodzona 
nieszczęśliwym wypadkiem, luh ręką zbrodniczą, 
grozi oua nieuniknionem rozwaleniem klasztoru i 
zniszczeniem drogiego wizeruuku Matki B )skiej, 
przed którym korzy się cały naród chrze· 
ściański. 

------------_______ --.C. «Niebezpieczeństwo, grożące od tego przy-
I padkowego sąsiedztwa, uznaje każdy myślący 
człowiek, bo przecież kronika wypadków świata 
naszego pełna jest przykładów wybuchu składów 
7. prochem. Lud prosty, setkami tysięcy przy­
bywający corocznie dla celów religijnych, in· 
stynktownie odczuwa ze strony składu niebez­
pieczeństwo i uczucie to nie pozwah mu zupeł· 
nie oddać się modlitwie, pnbawiając go błogiej 
pociecby, którl!- miał nadzieję z przed <'udownego 
oblioza Bożej Rodzicielki ~anieść do chaty ro­
dz'nnej. 

Rozkład pociągów. 
Od 28 października. 

Kolej Fabryczno-Ł6dzka. 

1 O .. oho ...... Ło"zi! o godzinie II.aO. 7.10~, 
2.~5, 1.W. 3.16, 8.10*, 8.50. 

~ P •• 'o __ o ....... o Łodzi. o godz. a.oo. 5.15, 
.35, 10.15·, .3.35, 5.22 8.10, 11.00. 

l Pociągi oznaczone *, slużą dla bezpośr.edniej komu­
n kacJ! "Łódź _ Warszawa" (bez presiadania). 

Kolej Warszawsko-Kaliska 

110 Odchodzą do Kali •• a. o g. 6.35, 11.49, 4.40, 
It I[ .... r.zawy: o godzinie 9.32, 2.30. Prz,chodzą 

au.za: o godz. 9.17, 2.16, 1!.35. 

Kolej Obwodowa. 
'.410dchodZ~ ze stacyi Łódź-kaliska do Słotwin o godz. l" LJ Ze Słotwin do st. Łódź· kaliska 7.12. Odchodzl\ ze 
aZek cli-kaliska do Koluszek 1.55. przychodzą z Kolu· 

do st. Lć:!ź-kal;ska o g. 6.20. 

Gzna~z ... aUi. Godziny wydrukowane tłustym drukiem 
aJą czas od & wieczorem do 6 rano 

-----. 

"Wszystkie te przyczyny, jak również tro­
ska o bezpieczeństwo najdroiszego dla chrze­
ściań ,twa wizerunku, zniewala naR, obywateli i 
mieszkańców, zwrócić się z prośbą o przedsię­
wzięcie zależnych od Waszej Ekscelencyi środ­
ków, aby omawiany w niniej~zem skład mate­
ryałów wybuchowych w możliwie blizkim czasie 
był przeniesiony w miejsce więcej bezpieczne dla 
klasztoru" . 

Z prasy polskiej. 
-8-

Felietonista "Słowa) p. Tentam za3tanawia 
się nad u z n a n i e m p r a c y. 

"W teoryi, co prawda, spotykamy się już 
w czasach naj dawniejszych i u wszystkich pra­
wie narodów z hymnami, mniej lub więcej go. 
rącemi na cześć pracy. W praktyce jednak u­
patrywano wszędzie i zawsze w próżniactwie 
szczyt dOIłkonałości i kto tylko mógł, zwalał 
brzemię pracy, na barki bliźniego, który z tych 
czy owych powodów, nie zd )Iał wymówić sili od 
tego podarku. Nietylko pozornie, ale i faktycz­
nie, próżniak b;ł panl' m, człowiek pracowity 
czyli, wyrażając się ściślej, pracujący - niewol~ 
nikiem. W ten sposób wyryto na pracy dość 
wyraźne piętno hańby i upodlenia. 

Z czasem, z postępem cywilizacyi nastąpiła 
pe~ n L segr~gacy~ poszczególnych kategoryi pra­
cy. Kto Wl~C, Jako lekan, pomagał ludziom 
przenoRić się do lepszego życia, kto, jako adwo­
kat, zachęcał zgodne stadła do rozwodu kto 
jako uczony, doprowadzał swemi księga~i d~ 
rozpaczy najopol'niejszego nawet czytelnika _ 
t~n ucbodził za pra~ownik8, korzystającego z 'peł­
Dl 'pr~w obywatelskIch. Kto natomiast wywoził 
śmIeCIe, lub chwytał psy, włóczące się bezkar­
nie na ulicy, lub zarabiał na marny kawałek 
chleba pisywaniem felietonów, ten liczyć mógł 
z ws~elką pewnością na powszechną .pogardę. 

Bwiat jednak postępuje, powoli wprawdzie 
lecz .st~le, naprz~d. W pvtężnej vyięc rzeczypo~ 
spoh~eJ z tamtej strony Oceanu, .lui dzisiaj nie 
hańbi żadna pra"ca, lecz hańbi próżniactwo na­
turalnie, o ile próżniak nie rozporządza miliar­
dami. Zresztą już miliony stanowią okoliczność 
łagodzącą. I w Diek tórych krajach zachodniej 
Europy osobnik, pra'}ujący wła8nemi rękoma u­
ważany jest nietylko przez siebie samogo ale i 
przez szerszą publicznokć-za człowie~a. ' 

nCiekp.wy jestem, kiedy i czy wogóle nasze 
społeczeństwo dojdzie do tego stopnia do'!kona­
ło~ci? Dzisiaj ' jeszcze próżniak, byleby rozpo­
rządzał pewną mamoną, chcćby z najmętniejste­
go żródla .nabytą, spogląda z uczuciem niebo­
tycznej wyższości i mniej lub wię.:Jej głębokiej 
pogardy, na pracowiteg.) rzemieślnika lub wy­
robnika. Pod~bną pogardą piękna dama, myślą­
ca od połudD1a do rana wyłącznie o strojach 
i zab~wach, darzy bi~dną i u~zciwą szwaozkę, 
pracującą pO. s~e8naśCJe lub oSIemnaście godzin 
na dobę. MDle]sza zre~ztą o to, jakie mniema. 
nie mają o sobie takie osobniki rodzaju me,kie­
go i żeńskiego. Objawem jest daleko smu·tniej­
szym, że deoydujące warstwy naszego społeczeń­
s~wa. ni.e zdo~yły się. dotąd na. stanowcze potę­
pleme I naplętnowame wszelkiego próżniactwa 
a tem !lamem nie wywalczyły pracy należyteg~ 
społecznego stanowiska: Przykład idzie z góry. 
Naturalne. «pend.anb d~ pró~n~jącej złotej, czy 
pozła~aneJ młodzle~y. płcI. ob?JeJ, s"tanowią tłumy 
próżUlaków, zalndnlaJące I Dle~ce ulice na-

I szego miasta. Jeśli próż~~,..,!ie hańbi na 

(~ 
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wyżynacb, to wstydzić go się, z natury rzeczy, l 

nie potrzebują i niziny społeczne. 
"Jeśli teraz, wracając do pierwotnego swego 

założenia, zastanowię się głębiej nad główną 
przyczyną przekleństwa, które przez tak długie 
wieki ciążyło na pracy, to dochodzę do przeko­
nania, że tkwi oua przedewszystkiem w przymu­
sie, jakiemu uległ robotnik ze strony pracodaw­
cy. Przymus ten przechodził z biegiem czasów 
rozmaite (azy, z niewoli zamienił się w poddań­
stwo, z poddaństwa w stosunek zapewniający 
i pracownikowi pewne prawa. Obecnie wszę­
dzie jut prawie praca uwolniła się, przynajmniej 
w teoryi, :li krępująr.ycb ją więzów. Stosunek 
pracownika do pracodawcy ·opiera się na dobro­
wolnej wzajemnej umowie i zniknął dawny ma­
teryalny przymus do pracy. 

"Zniknął przymus do pracy, a miejsce je.go 
zajmuje coraz częaciej zjawisko wręcz przeciwne, 
przymui do próżnowania. Jedna niewolą warta 
drugiej. Powiedzieć nawet można, że nowa ta 
niewola jest uciążliwsza. w bezpośrednich swych 
skutkaeh fatalniejsza od niewoli poprzedniej. 
Człowiek, zmuszony pracowt Ć. otrzymywał przy­
najmniej jakie takie środki do życia, gdy widmo 
głodu grozi człowiekowi, zmuszonemu próiBować. 
Widma tego nie odpędzi nadzieja przysdych ja­
kichś ezę!lto złudnych korzyści. A niezależnie od 
tego i wolność osobhta, swoboda wybierania po­
między złem a dobrem, powinna przecież coś zna­
czyć". 

KALENDARZYK TERMINOWY. 
IMIONA SŁOWIAŃSKIE, D z i ś Zbigniewa. J u­

t r o Boguchwała. 
TEATR VICTORIA. D z i ś i j u t r o przedsta­

wienia niema. 
TEATR WIELKI. D z i ś "Chata za wsią." Ju­

t r o nZemsta nietoperza," operetka Straussa. Występ 
Kaweckiej. Początek przedstawień o godzinie 8'/, wie­
czorem. 

ZEBRANIE. J u t r o posiedzenie Sekcyi technicznej 
oddziału chemicznego, w lokalu własnym. Początek o 
godzinie 8 i pół wieczorem. 

-s-

Z Towarzystw kredytowych. "Warszawskij 
Dlliewmk" donosi: Kancelarya kredytowa mini­
ster)'um &karbu zażądała od Towarzystwa kre­
dytove60 miejskiego m. Warszawy, aby poczy­
nając od r. 1904 w sprawozdaniach rocznych 
wykazywano następujące dane: 1) Ile poszc~e­
góle zastawiano w towarzystwie domów muro· 
wanych. drewnianych, mieszanych i placów; 2) 
Jaki jest tecbniczny stosunek zastawionych nie­
ruchomośei i na jaką sumę są one ubezpieczo­
ne' 3) W jakim rozmiarze wydano pierwGtną 
pohczk~ i dodatkową pod zastaw nieruchomo­
ści; 4) R'nmiar pożyc7ki llieumorzonej. 

Szkoły rzemiosł W «Warszawskim Dniew· 
niku> czytamy: Wobec starań, r()zpoczętych przez 
kuratora okręgu naukowego warszawskiego o za­
liczenie niektórym kierownikom warsztatów 
w szkołach rzEmieślniczych okręgów czasu nie 
etatowej ich słnżby, ministeryum za wiadomiło 
kuratora, że żadne zaliczenia służby nieetatowej 
dątące do ~kr?cenia . . cza!!u wys.łu.gi em~r~tu~y 
w dobie pelmema ObOWiązków, mIejsca mlec Dle 
mogą. J edycie przy wyjści~ do. dymi~yi bierze 
się niekiedy pod uwagę I słuzba llleetntowa, 
ktora nie dawała praw emerytalnych, była je 
dnakże pożyteczną· 

Sprawy żydowskie P;eze.s. Komitetu mini· 
strów S. Witte, podczas przYJęcI~ dw~ch człon­
ków petersburskiej gminy żrdowskieJ, któ~zy 
podali ruu petycyę 'IV sprawie równonprawD1e­
nia żydów, odpowiedział - .i.ak pisz~ ztamt.ąd do 

Hacefiry)-co następuje: «Zydzi n e czynll~ do­
brze budząc podniecenie i podając petycye 
w sposób tak bardzo głcśny, albowiem każde 
wzburzenie wywołuje prze(liwdziałanie. Otrzy­
małem też już wiele petycyi, sprzeciwiających 
się żądaniom żydów. Należy uspokoić podniece­
nie ażeby się także przeciwnicy uspokoili. Mo­
żnd robić takie rzeczy bez wielkiego wzbul"Zenia, 
które jfSt. zbyteczne". Nadeszła także depesza 
z Peters1urga, że jeden z wyższych urzędników, 
przyjmując deJ u ~a~yę. żydów,. rad~ił i~, żeby nie 
pragnęli za wlelo l nIe przebIerali mIary w żą-
daniach. 

ROZWOJ - - CGwartek, dnia 16 marca 1905 r. 

Prolongata pożyczek W celu ulżenia losu 
osobow, powołanym z rezerwy do armii c?ynnej, 
jak równieź i ich rodr.inom i d la prę d ~Zf g) u­
względnienia ich próśb o prolor gatę, zaciągnię­
tych pożyczek z kas pożyczkowych przy urz~­
dach gminnych w guherniach Królestwa . Pol­
skiego, czasowo pełniący obowiązki towarzyszR. 
ministra spraw wewnętrznych p. Kutler pole(lił 
komisarzom do spraw włościańikicb, aby poży­
czki takie były prolongowane na. rok czasu. 

Ze szkół cPrawit. wiest.> (Xg 45) ogło8l1 
Najwyżej zdwierdzoną uchwa!q Rady państwa, 
na której mocy studenci, kończą~y nom) ślnie 
całkowity kurs nauk w instytutac-h tecbnologi­
cznych w Petersburgu i Charkowie, ctrzymają 
stopień inżeniera technologa; kończący Cesarską 
szkołę technic:mą w Moskwie-inżeniera mecha­
nika lub inżeniera technohgf; kończący z od­
znaczeniem instytut gorspodarstwa wiejskiego i 
leśnictń'a w Nowej Aleksandryi-uczoneg,) agro· 
noma lub uczonegJ leśJlka I kla.sy, a inni ~ u­
czonego agronoma lub uczone;o leśnika II kla­
sy; kończący wydział budownictwa politecbniki 
ryskiej-otrzyma ją stofjień inżenicra architekta, 
wyd~iał inżenieryi-inteniera budowniczego, wy­
dział mech1uiczuy i chemiczny-inżeniera tech­
nologa. wydział ag 'onomiczny - ucw:lego agro· 
noma I lub II klasy. Zarazem kończący te za­
kłady naukowe z rzeczonemi stopniami naukowe­
mi nabywają wszelkie prawa. do tych stopni 
poprzednio przywiązane. Moc obowiązująca 
niuiejs~ego rozporządzenia rozciąga się też na 
wszyst.kich, któl zy rzeczore zakłady naukowe 
poprzednio ukończy li. 

Z kolei. Z rozporządzenia ministeryum komu­
nikacyj, niiej wymienione rozja.,;dy i przystanki 
na kolejach nadwiślańskich otwarto dla dokony­
wania operacyj nieobowiązkowych przyjmowania 
i wysadzania pasażerów bez bag).ż6w, z opłatą 
na'eżności za całą przestrzeń między 8ąsiedniemi 
stacyami taryfuwemi i z wydawaniem biletów na 
tych pun'itach: Rabilztyn pomiędzy Wolbromem a 
Olkuszem, Słowik między Kielcami a ChęcinIlmi; 
w czasie od d. 3 maja do 3 października: Za.­
gożdżon między Garbatką a Jedlnią, Iwangród­
twierdza m~ęd1y Iwangrodem a Nową Aleksan­
dryą (lu b Garbatką), Blityn między Niekłaniem 
a ~kariyskie~, Jaszczów między Minkowicami a 
Trawnikami, S wider, J n.rosław i J)zcfów między 
Falenicą a Otwookiem, Radeść między Warsza­
wą kow. a Falen:cą, Gucin między Komarowem 
a 03trołęką, Trębinka między Telakami a Mał· 
kinią Cegłów i Mienia między Mrozami a No­
womlńskiem, Cho'tomów i J n ')wek między Ja­
błonną a Nowym Dworem, Pomiech?wek między 
Nowogieorgiewskiem a Nasielskiem, S ;viercze mię­
dzy Nasiehkiem ~ Gąiocinem, Szaniawy między 
MlItdzyrze:!em a Ł1kowem. 

- Z pOVl'Odll wzmożonych tramportów wo­
jetnjch nl Kolei połuduiowo-wschodniej, od nie­
dzieli d. 12 b. m. do 14 b. m. włącznie, zrzekła 
się ona cdpowiedzialnoś-:li za terminową dostawę 
towa-ów, idących przez dystans Carycyn-Powa­
r;n) i Blłatow. 

Kolej Rysko,ol łowska przerwała przyjmo 
wanie od sąsiednich kolei wszystkioh towarów, 
adresowanych 1:a st. B ,łwa dla fabryki brjań· 
skiej i od d. 9 b. m . . zrzekła się odpowiedzial­
ności za terminową dostawę. 

N a kolejach nadwjś~auskich pozwolono łado­
wać towary 4 i 5 kategoryi we wszystkich kie­
runkach, w ilościach na8t~pujących na dobę: na 
koleje pO}udll;owe 50 do 5-!, Muskiewsko· kijow­
Rko woroneską 30, południowe podjazdowe 10, 
E:mterJ' nu'lską 14, Charkowsko mikołajewską 26, 
pollldLl1or,o-wschoduie 35, Rjazańsko uralską 40, 
polc.skie 14, L ibawsko romeńską 10 wagonowo 

Normy te ustanowiono. od d. 14 b. m .. 
Zarząd kolei Rysko-orłow8kiej ogłosił, że od 

wboty uie przyjmuje z kolei są~:ednich żadnych 
ładunków, adresowanych do f.:lbryk brjańskich 
nj st. Bołdera. 

Koleje Baltycka i Pskowsko' ryska od sobo­
ty przywróciły odpowiedzialność za dostawę ter­
minową ładunków, idących l a i :t.a oddział Mo­
sk wa-Rjazań kolei M )skiew8ko~ rjazańskiej. 

l'o raz ostatni I Zarząd I.:hczdciańskiego Tu­
warzystwa dobroczynności po raz ostatni w u­
biegłą sobotę okazał pomoc RWą robotnikom, po­
zbawionym pracy i ich red dnom, znajdującym 
się w cięik:em położeniu materyalaem. Po raz 
osta tni dla tegu, że li teraluie wyczerpały się już 

I wszelkie fnndusze, jakiemi Towarzystwo dobro-
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czynności na ten cel rozporządzało. Wydano 
tedy po raz ostatni w pierwszym Komitecie cyr­
kułowym rb. 1,111 kp. 55, w drugim Komitecie 
cyrkułowym rb. 47 kp. 90, w trzecim Komitecie 
cyrkułowym rb. 125. 

Co sj ę tyczy czwartego Komitetu cyrkuło­
wego, to część robotników otrzymała zasiłki pie­
niężne, innym zaś wydano obiady bezpłatne, 
mianowicie zamiast obiadów, wydawanych w ku­
chniach akc. Tow. Geyera. Grohmana i Richte· 
ra wypłacono rb. 186 kp.· 95, 1: kuehni akc. Tow. 
K. S jheiblera od d. 5 do d. 11 b. m. włącznie 
- wydan') 3,384 obiadów bezpłatnych i 1,692 
funtów chleba. 

ZarówntJ za~ilki pieniężne, jak i obiady bez­
płatne zostały od tej chwili zawieszone. 

Zarząd chrześciańskiego Towarzystwa dobro­
czynncści, uwzględniwszy tylko rzeczywiste po. 
trzeby ubogicb wdów i sierot, wprowaizi ieh na 
listę otrzymujących stałe wsparcia tygodniowe i 
tym sposobem część. osób, należąea ~o tej kate­
goryj ubogich, będzie korzystała z pomocy z To­
warzystwa dobroczynności. Innym osobom, nale­
żącym do sf~r robotniczych, Towarzystwo prze­
staje okazywać swą pomoc z powodu braku fun­
duszów. 

Nieruchomości łódzkie. W cstalnich czasach 
z powodu o~ólnego zastoju w interellach prze­
mysłowo hu;dlowych, zauważyć się daje spadek 
cen nieruchomoś1i łódzkich. Wartość d'lmów o­
bniźyła 8ię o 10-15%. Tranzakcye na kupno 
domów i placów, jak twierdzą sfery miarodajne, 
zmalały do minimum, a zaciąganie pożyczek hy­
poteczuych na nieruchomości natr~ f a na poważ­
ne trudności. Gdy dawniej można byb dostać 
pożyczkę na drugi numer po Towarzystwie, w 
rozmiarze, w jakim udzieliło Towarzystwo, obe­
cnie ' nawet połowę tego ledwo pozyskać się 
daje. 

Takie odporne zachowanie się kapitalistów 
co do lokowania gotówki na hypotece. tłómaczy 
się tem, iż wobec ciągłej obawy, wywołanej cię­
żkiem po}oż(D:em ekonomiczne m, wolą fundnsze 
swe lokować w papierach procentowych, zada­
walając się mniejszym procentem, aniżeli na nie­
ruchomoś ':Jiach, uważaj~c tego rodzaju tranzakcye 
za interes niepewny. 

Jako dowód, że nieruchomoś:Ji spadły w ce­
nie, służyć może ten fakt, że w tych dniach dom 
przy ulicy Gubernatorskiej J& 1076lik<>, obciążo· 
ny dłngiem Towarzystwa w .sumie rb. 14,600 
i dłu"'iem prywatnym w . sum'e rb. 11,000 -
sprzedano na licytacyi za ro. 22,000. 

Dom przy ul. Żeleznej, wartości 25,000 rb., 
kupiono na Hcytacyi za 13,000 rb. Charaktery­
stycznym jest objaw, że podczas licytacyi nic­
ruchomości zauważyć się daje brak jednostek, 
które dawniej stawały pierwsze w naznaczonym 

"terminie i starały się podbijać ceny szacunkowe 
wystawionych na sprzedaż nieruchomości. 

Biura powiatu łódzkiego. Wobec niewygód 
teraźniejszego lokalu biur powiatu łódzkiego przy 
ulicy Zielonej Nil 30 - instytucya ta z dniem 1 
lipca r. b. pneniesioną zostanie w inne miejS(le. 
Siedzibą biur powiatu łódzkiego będzie dawniej­
szy l0kal w domu Kindermana przy ulicy .Mlko­
hjewskiej 1<2 46. 

Towarzystwo teatralne. Za.pow.iedziane na 
wczoraj pOSiedzenie Zarządu polskiego Towarzy' 
stwa teatralne"o odłożono na przyszły tydzień. 
Odbędzie się ono w d. 22 b. m., t. j. w nad­
chodzącą środę· 

" O pociąg do Zgierza. Mieszkańcy Z6icrza 
narzekają, że Za.rf;ąti kolei elektrycznej podjaz­
dowej Ł'Jdź-Zgierz, ku wielkiej ich niewygJ' 
dzie, skasował w ostatnich eza!lsch pociąg, któ-
ry odchodził z Ł Idzi o godz. 12 w nocy_ . 

Pomijając jut tę okoliczność, że skasowanIe 
pociągu uniemożliwia zgierzanom korzystanie 
z teatru łódzkiego, ud wiedzanie wieczorem zoa­
Jomych, zaznaczyć należy, iż pasażerowie po­
ciągu bezpośredniej komunikacyi WarlJzQwa­
Ł 'Idź. który przychodzi do Ł)dzi u g,jdz. 11 
przed północą, zmuszeni są noc )wać w ho' 
telach. 

Nadesłane. Sprawozdanie z przedstawień "Ja­
selki" w dniu 21 i 22 stycznia na dochód I OchronY'

k 
p 

Za sprzedane bilety z naddatkami 529 rb. 66 o e'~ 
po odliczeniu wydatkÓW w sumie 351 rb. 26 kOP;, r!ie 
lano do kasy Ochrony 178 rb. 42 k. WyszCzego1n e wY 
wydatków: p. Gawalewiczowi Z!t. teatr 300 rb.; \{os:y~oz_ 
36 rb. 25 k.; fryzyer 10 rb.; śwlaUo kolorowe 3 rbdd~tkl 
lepienie IIflSZY 1 rb.; . drobne wydatki l rb. N~ loWa 
nadesłali pp.: E. Herbst 10 rb., JulIuszowa HelDz 



10 rb., Dora Geyerowa 5 rb, ks. Bakalllrczyk 5 rb., 
Leinveber 2 rb. inżynierowa Górska 1 rb. 

Szanownym ofiarodawcom Komitet sklada serdeczne 
podziękowanie, jak również p. Pruszyńskiemu za uloże­
nie żywych obrazów, pp. Jakubowskim za doskonale wy­
reżyserowanie nJaselkl" i p. Lipińskiemu za wyuczenie 
dzieci potrzebnych do nJaselki" tańców. 

Prócz powyższych, zlożono w ostatnim czasie nil 
rzecz I Ochrony następujące ofiary pp.: Geyer 45 korcy 
węgla; ks. praiat Szamota 3 rb., Sarosiekowa 2 rb, FI. 
Wójcicka 15 rb., I. Szulczewska 15 rb., urzędnicy drogi 
żel. Fabr.-Lódzkiej 11 rb. 40 k., z redakcyi "Rozwoju" 
69 rb. 18 kop" z redakcyi "Gońca" U rb., od p. prezy­
denta 44 fun. mięsa. 

Szanownym ofiarodawcom w imieniu biednych dzie­
ci Komitet skiada wyrazy wdzięczności. 

Przewodnicząc8: J. Koźmińska. 
SekretarkII: A. Olszewska. 

Ogólne zebranie.. Dnia 21 marca r. b. o g. 
8-ej wieczortm w lokalu Towarzystwa popiera­
-na p.r.zemydll i .handlu, przy ul. D~ielnej pod 
Xt 31, odbędzie się ogólne zebranie pełnomocni­
ków drugiego łódzkiego Towarzystwa pożyczko­
wo·oszczędnościowego. Pvrządek dzienny zapo­
wiada następujące spraw~: 

1) Zagajenie zehrania, wybór przewodni­
czącego, powołanie s ~ kretarza i asesorów; 

2) Sprawozdanie Zarządu i czynności za 
rok 1904; 

3) Sprawozdanie Komisyi rewizyjnej; 
4) PodZI ał CZystEgO zysku; 
5) Zatwierdzenie t tatu wydatków admini· 

stracyjnych na r. 1905; 
6) Wybory jednego członka Zf.rządll i 3 

członków rady; 
7) Wybór trzech czlonków Komisyi rewi­

zyjnej i dVlóLh za~tępców; 
8) Wnioski pelnomotników. 
Ze sprawozdania podajemy niektóre dane: 

Poży czek udzielono w roku zeszłym na 8umę 
1,009,898 rb. -54 kop. 06ólny obi ÓC kasowy w 
roku 1904 wynos' l: gotówką duia 31 grudnia . 
1903 r. 4,81:16 rb. 60 kop, ogólny przychód 
1,848,598 rb. 34 kop, ogólny rozchód 1,850,557 
rb. 5 kop., pozostałość gotówki dnia 31 grudnia 
1904 r. 2,931 re. 89 kop., ogólny obrót 3,706,989 
~b. 88 kop. Rachunek strat i zysków między 
lDnemi zaznlcza: procenty pobrane w 1903 r. na 
1904 r. 28,169 rb. 12 kop., po potrąceniu zwró ­
Conyeh w 1903 1'. z pobranych na 1904 r. !S80 
rb. 16 kop., prcc ~nty p obr!!.I: e w 1904 roku 
57,811 rb. 57 kop., ogółem 85 .400 rb. 83 kop. 
Wydatki na adminiftracyę 27,240 rb. 6 kop. 
BilanR zamknięty cyfrą 746,772 rb. 35 kop. 

Złodzieje. Śmiałość złodziei doszła już do 
takich granic, że wytrychem otwierają sobie 
bramy. 

W dniu 12 marta do domu przy ul. Za.­
wadzkiej ](g 24 złodzieje po północy otworzyli 
sobie bramę, a korzystając z dos,} ć rzad.1dej 
kraty we drzwiach i braku szyb, jak to w wielu 
domach się praktykuje, odhaczyli z łańcucha i 
l'Veszli do wewnątrz. ' 
. Mach~acyę . tę dosłyszał stróż i wstawszy, 

llJrzał bramę otW81 tą, którą też natychmiast 
zamkn~ł na klucz, a sam poszedł na podwórze, 
aby wyszukać nezimieszków. 

Znalazł ich w sieni. 
- Co panowie tu robią? - brzmiało zapy­

tanie. 
- A tobie durniu co do tegc-? 
I równocześnie jeden z nich zamierzył się 

telaznym prętem. Stróż ucbylił się trochę i pręt 
lloŚliznął się trochę po karku. 
" Rzezimieszkowie sunęli za nim, a on począł 
zYl'Vać pomocy. 
. Wtedy jeden z nich zatrzymał stróźa, a dru­

~~ l'Vyrwał się do bramy i ot~orzył ją wytry-

S 
ell! , poczem wrócił na pomoc swemu towarzy' 

ZOl'Vi. -

b' ć Przewrócili stróża na ziemit} i poczęli go 
b~' następnie zerwali się i pobiegli w stronę 

amy. 'fa zawadziwszy się o nierówn~ podło­
~~~ przewrócili sit} razem. Stróż ścigał ich, ale 
c'/ ńObk~z~ladnili go i 'uciekli w stronę ' ulicy Wól· 

li s lej, pozostawisjcc w bramie wytrych. 
lla t Śmiały. ten napad zwraca jednakże uwagę 
bra~ okolIczność, jakiego rodzaju są zamki u 
~le i W d?mach łódzkich, ale nietyIko u bram, 
~ić ~ł.mleszkań, gdzie każdy loka~or mu~i spr~· 
tnieni asny z:atrzask, aby zabezpIeczyć swoJe W od kradzieźy~ . 
ltich t :;rn . wypadku wielu gospodarzów łódz­
liCzny b niedbale zachowuje si~, te w dosyć 
l'lyć k'lk domach jednym .kluczem możua otwo-

I a lub kilkanaście drzwi frontowych. 

Postrzał. Nocy dzisiejszej pięciu drabów dobie· I 
ralo się do sklepu przy zbiegu ulic Wschodnie~ i Ce­
gielniRtlej. Złodzioje w porę spostrzeżeni zostalt przez 
btróiów nocnych, wskutek czego poczęli uciekać w str~­
nę ulicy Południowej, stojący w tym czasie na rogu nh~ 
Puludniowej i Wschodniej 32-letni stróż no-:ny Andrzej 
Hamernik chcial zastąpić drogę uciekającym, wówczas 
jeden ze złodziejów strzelil z rewolweru, kula ugodziła 

I Hlłm~rni)la w lewe ramię. Strzał ten na razie powstrzy­
I mal goniących, lecz po chwili , gdy spostrzegli, że HB;-

" 

mernik upadl na ziemię, rozpoczęli ponownie pogon; 
dwóch sprawców zatrzymano. 

I Pod ochroną. patroli, Hamernik i dWllj zatrzymani, 

I 
zostali Odprowadzeni do II cyrkuLu, gdzie doktór Pogo­
towia udzielil doraźnej pomocy i kulę wyjąl:. Stan Ha­
mernika nie groźny, gdyż kula utkwila pod skórą. 

I 
W zatrzymanych policya poznała Jana Adamskiego 

i Ludwika Dymsklego, ZłodZiejów, którzy już od pewne­
go czasu, za różne sprawki są poszukiwani przez sędziów 
śledczych. Obaj zostali osadzeni w więzieniu. I Utonięcie. Przy ul. PIotrkowskiej, w fabryce M. 

I Silbersteina, pod nr. 242, zdarzyl si~ następujący wypa ­
I dek. Jeden z żołnierzów , przebywających na terytoryum 

I fabryki , 25-letni Iwan Rudin, chcąc użyć kąpieli, udał 
się do stawu, znajdującego się w ogródku, do którego 
wpływa gorąca woda z fabrYki. Gdy po pewnym cza~ie 
spostrzeżono nieo becność Rudlna, poczęto go szuka c i 
w końcu odnaleziono go w stawie. NatychmlMt wezwa · 
no Pogotowie; lekarz nie mógl jednakże docucić R, ra­
tunek bowiem był spóźniony. Jak twierdzą, przyczyną. 
tego wypadku byl kurcz, który prawdopodobnie chwycil 
R. w wodzie, ponieważ staw jest płytki i nie przedsta· 
wia niebezpieczeństwII. 

Ogólne osłabienia. Na ul. Konstantynowskiej 
nr. 68 Nepomucyna Sobkowskie~o, lat 59, znaleziono 
w stanie ogólnego oslabienia, zaś na ul. Wodnej nr. 40, 
GlIbryelę Sadokierską, lat 45. W obydwu tych wypad­
kach lekar~e PogotOWia udzil:'lili chorym dorllźnej pomo­
cy i pozostawili ich na miejscu. 

Z ulioy. Na ul. Piotrkowskiej nr. 92 Edmund' Pa­
ciorskl, 15-letni u~zeń szkoly miejSkiej, upadl na Ulicy i 
uszkodził krzjż. Pogotowie udzielIlo IDU pomocy. 

Ze aohodów. Nil ul. Długiej nr. 65 Wbdyslaw 
Cybulski, 9-letni syn tkacza, w cza.ie gonitwy spadł ze 
schodów i złamał nogę. Zawezwany lekarz Pogotowia 
IidzieUl chłopcu pomocy. 

Wypadek. Nil ul. Zakątnej nr. 55 Lucyan Fa-
ryński, 3·letr.i syn st'llarza, przysunął się 7.byt bli7.ko do 
studni w czasie pompowania wody, skutkiem czegu zo­
stał dotkliwie poraniony. Lekarz Pogotowia opatrzył 
rally poszwankowanemu. 

Obcięcie palcy. Przy ul. Leszno nr. 56 LllCya 
Erchard, półtoraroczna córka robotnika fd.brycznego, sie­
dząc na kolanach matki, w czasie gdy ta kręciła wyży­
maczkę, wIozyłd rękę między wałki, skutkiem czego bie­
dne dziecko uleglo złamaniu trzech palcy. Lekarz Po­
gotowia udzielił dziecku doraźnej pomocy. 

N.II.d. W czorllj na przechodzącego przez ulicę 
Nowomiejska, Antoniego MuchaIskiego, 22-letniego robo­
tnika fabrycznego w celu rabunku naplldlo dwu drabów 
którzy nożem zadali mu ranę w bok. Przechodnie spło~ 
szyli rabusiów; do ranionego wezwano Pogotowie .. Lekarz 
ranę opatrzy!. 

Drobny ogień. W nocy O godzinie 12 minut 30, 
drugi oddzillł straży ogniowej i straż miejska zawe~wa­
ne zostały na ul. Kaliską do domu pod nr. 9, gdzie w ko­
minie zapalily się gałgany i wióry. Ogień, przed przy· 
byciem obu straży, ugasili domownićy. 

Zapalenie się sadzy. Wczoraj o g. 7 min. 10 
wieczorem, w domu pod nr. 30 przy ul. Spacerowej, za­
paWy się sadze w kanale kominowym, które ugasilII 
straż o'gniowa miejSka przed przybyciem dwóch oddzia­
lów straży ogniowej ochotniczej. 

Kradzieże. Andrzejowi Kruszynie, mieszkańcowi 
gm. Grabów, skrlldziono na Rynku Bałuckim palto wraz 
z kwitem monopolowym na sumę 656.-Szmulowi Fukso­
wi, zamieszkalemu przy ul. Młynarskiej pod nr. 15, 
z mieszkanIa skradziono różne rzeczy, wartości 160 rb.­
Adeli Heldricb, zamieszkałej przy ul. Aleksandrowskiej, 
w domu poa nr. 33, skradziono różne rzeczy, wartości 
60 rb. 50 k. 

SZTUKA i PiŚMIENNICTWO. 
-<:Q>-

Teatr. W dniu dzisiejszym w teatrze Wielkim 
wystawiona zostanie eChata za wsi~p, utwór 
sceniczny ludowy, przerobiony z powieści 1. J. 
Kraszewskiego. W widowisku tem wezmą u· 
dział połączone siły nall'lego dramatu, komedyi i 
operetki. 

Jutro w teatrze Wielkim cZemsta nieto­
perza>, operetka I. Strau3a, z p. Kawecką i p . 
Swzawińskim, art. teatrów warszawskich. 

W 80botE2 w tymże teatrze cPtasznik z Ty . 
rolu z udziałem tychte artystów, przyczem p. 
Kawecka odśpiewa kilka ulubionych przez pu­
bliczność piosenek z obfitego jej repertuaru. 

Konkurs. Wydział krajowy we Lwowie 
z fundacyi Franciszka Kochmana powtórnie ogła­
sza konkurs dla. literatów polskich z dwiema ua­
grodami pieniężnemi: 2,000 i 1,000 koron. 

Do konkursu, z wyj~tkiem dzieł treśtli reli­
gijnej, dopuszczone są wi'lzelkie prace, ogłoszone 
drukiem w ciugu ostatniego dziesięciolecia. 

Termin nadsyłania prac, przeznaczonych na 
konkuril, upływa 31 grudnia r. b. 

Oleną prac konkursowych i przyznaniem 
nagród zajmie się komisya, powołana przez wy­
dział krajowy. 

Z WARSZAWY. 
«G.miec Warszawski" donosi co naBtęplje: 

Pewien pedagog jednego z zakładów nau­
kowych tutejszych jes c zarazem zamJowanym 
gimnastykiem. Będąc obecnym podczas ćwiczeń 
gimnastycznych w szkole, pedagog nasz wskazał 
młodzieży jedno z ćwiczeń, mających na celu 
rozwijanie klatki piersiowej. .Nauczyciel facho­
wy gimnastyki natychmiast położył tamę "złemu 
przykh.dJwi", pociągn ął kolegę do pokoju oso­
bnego i wystąpił z przestrogą: 

- cJak pan możesz zachęcać uczniów do 
ćwiczenia, nie obj~tego programem?" 

Bez komentarzyll! 

z S Ą D Ó W. 
-. -

"Tygodnik Ilustrowany" zamieszcza relacyę 
o postępowaniu I!ądowem w sprawie następu­
jącej: 

"Policya moskiewska sporządziła protokół, że 
mieszczanin Fedor Saweljew zbiera u siebie r6-
botników swej fabryki i znajom'ych, w celu wspól­
nego ozy tania Pisma świętego. Czyn ten zakwa­
lifikowano, jako występek, przewidziany przez 
art. 29 usL karnej (niewykonanie prawnych roz­
porządzeń władzy). 

Przebieg tej sprawy przedstawia się jak na­
stępuje: 

S~dzia pokoju uniewinnił Saweljewa, nie 
znajdując cech wykroczenia w czynie inkrymi­
nowanym. 

Zjazd sędziów pokoju, po ustaleniu faktu ze­
brań, w celu przez prawo zabronionym, uznal, te 
na zasadzie 116 art. ustawy o zapobieganiu prze­
stępstwom, na urządzenie takich zebrań potrzeb­
nem jest pozwolenie władzy kompetentnej i ska­
zał S~weljewa n3 karę pieniężną. 

Senat wyjaśniając, że prawo (art. 118 ust. o 
zap. pr~est.) zakazuje wszelkich stowarzyszeń . 
nielegalnych i wkłada na policyę obowiązek ba­
czenia, aby takie związki nigdzie nic powsta­
wały, wskazuje zarazem, jakie związki uznane 
są za nielegalne. A więc: 1) wszystkie związki 
tajne, 2) takie, które dążą do celów szkodliwych 
lub wykazują szkodliwy kierunek, 3) takie, któ­
re zostały rozwiązane przez postanowienie Komi­
tetu ministrów. 

~Rozbiór tych art y kułów - mówi "Ty go­
dnik" - prowadzi do wniosku, że do rzędu nie­
legalnych i zagrożonych karą stowarzyszeń nie 
należą wcale związki jawne, chociaż zawiązane 
bez zezwolenia władzy, których cel nie sprzeci­
wia się prawu i których zawi~zanie nie było 
przez Komitet Ministrów wzbronione. D:atego też 
udział w zwiątkaeh, nie mających cech stowa­
rzyszeń nielegalnych, nie może być uważany ja­
ko czyn, ulegający represyi karnej". 

Z tego powodn wypadki tworzm:a stowa­
rzyszeń i zebrań bez wiedzy i pozwolenia rządu 
nie mogą być podciągane pod artykuł 29 (patrz 
wytej). 

Wobec tego, że Saweljew popełnił czyn, nie 
zawierający cech występku, skazany został za 
niezastoBowanie się do żądań policyi. Tymcza­
sem władze lokalne nie m(\gą ostanawiać kar za 
niewykonanie. rozporządz~ń ~otycz~cych rzeczy, 
za które nIema odpOWIedZialności w prawie 
karnem. 

Dla tego też rozporządzenie policyi wzglę­
dem Saweljewa nie było legalne i nie podpada 
pod art. 29, który mówi o nieuwzględnieniu praw­
nych rozporządzeń władzy. 

Prawo nigdzie nie zawiera przepisów, upo­
ważniaiących do zabraniania osobom prywatnym 
wspólnego czytania Pisma św. Z tych i tym po­
dobny~h zasad wychodz~c, Senat postanowił wy­
rok Zjazdu sędzió 'w pokoju m. Moskwy i cale 
postę;>owanie wtej sprawie umorzyć." 
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Z prasy rosyjskiej. I Dotychczas szeptllh lub mówiła niewyraźnie 
inteligencya. Lecz cóż, ostatecznie, myślą masy, 

I te, które niosą całe br,:emię na sobie, : dą za nas 
walczyć i umrZEĆ? Jeżeli dla nich ciężką j<}st 

W "Warsz. Dniewn." czytam): Powołani· h d .. h I h l h 
z zapasu szeregowcy mobilizowanej 16 e.i lotnej i I przec ( fi IC si Y c wi i. istoryczna, którą 

my, współcześni pigmeje, przeżywamy, - to na -
parkowej brygady artyleryj ~kiej w liczbie 19-tu, l ot ól' b' , . r' . d b' k t ż' . 1 eby wsp me, z lorowym rozumem ro~ strzygnąc, 
porozu~le l . s)(~ mJę zy so ą,. Ja o. e z InnymI j jikiemi drogami i (flarami wyjść z zaczarowa-
rśeltderwt I~taml! kt.órych ,nlazwtISk~ ?Ie zostały.łna i nfgo koła, dokąd nas z i,p 'owadziły losy, i jak 

e z wie uJ~wnlOn~,-o -:l, s ~wle.llla o~oru SI ą, I· naj prędzej skończyć afonie. L~cz jeżeli, - a 
rozporządz~Dlom zWlerzc.hnoścl wOJskowel. W tym co powie cały naród, te/;!:o nikt nie ~oże nawet 
celu ~ .dn.lU 24 styczma r. b., w Wo~kowysku w przybliżeniu przewidzi e ć, _ jeżeli ten milczą. 
dopuśclh SIę w lokalu swy~h koszar n : epo!,ząd: I cy żywioł oJzeknie: żadnych ustępstw, .. ni pię. 
kó~, p~lączonych z krzykIem, wymyślaOlflli I I dzi ziemi, a.ni odrobiny zgody! - wtedy rząd 
grl z?am' .. Porządek został przywrócony przez I bc.d :ie miał moralne oparcie, i Zachód i Azya 
o~dzIał WOJska. . .. I będą mUllliały sip. liczvć z potPg" budz!lcego sjP. 

Z'l wspommane przest~pAtwa, przeWIdZIane 't 1'. 'I" • ., • 'I' 
2' .. 110 t k XXII t ; k wychodzącego z od WIecznego) (dr~twlema ludu. 

W ·eJ CZ(!b r:l 1 ar.. u.s .. pr. wOJS . I W gromkim chórze niezliczonycb głosów, w ogniu 
1869 r., 19 .szeregowców wspomm~neJ brygady, dzie'nych oczów może nam blysnać nadzieja le­
na .mocy . ~ 8Jwyższego rozkazu z .dma 9 gru:Jnla, pszych dni. Niechaj usły szy Bóg 'modlitwę wie. 
bylI od.Jaul przez dowódz?ę WOjsk okręgu war- lu: zapytajcie, co myśli t.eraz o zgubnej wojnie 
szawskle~o pod .sąd WOJskowo-okręgowy z za- szara, ciemna, milcząca Roś! Ona nas żywi, 
sto~owaDlem do mch kar wedlug praw czasu wiAc J' ej należy si 8 tać." 
WOJskowego. 'I ę py 

Na zasadzie wyroku, który się uprawo- * 
mocnił w dniu 10 marca r. b. i tegoż dnia za- ., 
twierdzony przet czasowo dowJdzącego wojska- Wśród duchowieństwa prawosławnego coraz 
mi okręgu, skazani zostali: pięciu s7eregowców wYrllźaiej zaznacza się dl\żność ku zwołaniu so­
na~ klirę śmierci przez rozstrzelanie, dwóch unie- born powszrcbnego. G dnem uwagi pod tym 
winniono, a pozostałych skazano na ciężkie ro- względem jest kazanie, wygłoszone przez bisku· 
boty; czterech bez oznaczonego terminu i 8 na pa Sergiusza w duchownej akademii petersbu;'­
lat 20. W dniu 13 b. m. o godzinie 7 ł rano skiej. Mówca wykazuje, iż wobec możliwego po­
wyrok został wykonany. większenia lIię swobód obcych wyznań w pań-

stwie rosyjskiem, kościół prawosławuy powinien 
uczynić przegląd swych sił i przygotować się do * 

"Piet. Wic d." piszą: 
" Wstn,ą~ające wiadomości z Dalekiego Wschodu 

mrożą kre~, mącą rozum, olbierają pewność ju­
tra. I nastręcza się straszne, nieubłagane pyta­
nie: co pJcząć? gdzie kres czary poniżenia? 

"Teraz whśa.ie, kiedy Rosya je,t poniżana 
i krzyżowana przez wroiów, kiedy jęki i płacz 
rozlegają się nad cierpiącą ziemią, ~deży h za­
pytać niezwłocznie - tak, aby gurąco odezwać 
się mógł kaidy: w jaki sposób zaradzić nieszczę­
ściu? czego wymaga honor pań~twa? Za pomo­
cą wsze(;hnarodowego wiecu - jak za dawnych 
zamierzchłych czasów zbiegały się tłumy na od­
głos dzwonu wiecowegu - władza powinna, nie 
trac2~c drogiego czasu, jawnie dowiedzieć się 
'0 uspo30bieniu i woli olbrzyma-narodu . 

. "Dutychczas wy ~ ławiała spodziewane czyny 
bohaterskie lub szemrała - tlama tylko prasa. 

I 
oczeku: ącej go walki i próby. 

(Cerk. Wiestn. >, d~ukując tę mowę, poprze­
dza ją wstępnym artykułem. Autor tegoż upa­l truje z?awienie duchowieńifwa w fakcie bardzó 

·1' nauczaJącym: 
"Szczęśliwą jest okoliczność, że walka biu-

I rokratyezna, prowadzona przeciw prawu wybor­
czemu, dotychczas nie zdułała zniszczyć dobro­

! czynnego z.iawillka w nasze m życiu eparchial-
nem:- zjazdów eparcl;dalnych duchowieństwa -
jakkolwiek zauważyć należy, że w niektórych 
eparchiach zjazdy te zastąpione byly pn,ez zja. 

j 
zdy wyznaczonych z ramienia władzy eparchial­
nej osób, a działo się to oczywiście wbrew istnie­

J jącemu prawu> I Ot~ż na wzór tych zjazdów eparchialnych 
I wedrug «Cerk. Wied.>, należy zwołać zjazd du-
chowieństwa z całej Rosyi, w celu postanowie-

nia przez nie żądań i rozważenia sposobów współ­
działania z władzami central uemi. 

"* 
Jak informuje "Wołyń" (z dnia 24 lutego, 

9 marca), z powodu ostatnich wydarzeń w Kur-· 
sku wysłan') do ministra spraw wewnętrznych· 
następujący telegram, opatrzony l icznemi podpi­
sami: 

«Dziś, 12 lutego, w m. Kursku policya z roz­
kazu miejscowego policmajstr!l, bez ostrzeżenia 
bla na ulicach bezbronne dzieci -wychowańców 
szkół średnich. Oourzeni głęboko t 'lk nieludzkiem 
postępowaniem policyi, żądamy śledztwa sądo­
wego i p .·osimy O uwoln!enie dzieci aresztowa­
nych.> 

W tej samej sprawie p~dano deklaracy~ 
prokuratoruwi i obradowano na posiedzeniJl_ nad­
zwyczajuem rady miejskiej." 

* 
ZlL zsmknięciem uczelni do 1 (ił) wrzeSllla 

wypowiedziały się - jak donoszą pisma rosyj­
skie - rady pedagogiczne następujących zakła­
dów naukowych: 

I Ia~tytutu elektro·technicznego, instytutu ltś· 
nego I konserwatoryum. W uniwersytecie pe­
tersburskim postanowiono do dDla 1 (14) marca 
prowadzić jedynie zajęcia nieobowiązKowe. 

Przerwano zajęcia szkolne w gimnazyum ja­
rosła wskiem i w szkołach: mierniczej, rysunko­
wej i fe:czerskiej, oraz w wyższych klasach szko­
ły realnej w Penzie. 

* 
cR 'lŚ> d?nosi, że adwokat przysięgly Czał­

chusjan, wmósł do rady miejskiej m. Nachicze­
wania memoryał następujący: 

"Samorząd miasta Nachiczewania nie może 
pozostać obojętnym względem zajść w Baku. 
Prócz pobudek humanitarny~h, działa tu i ta 
okoliczność, że wielu z nas związanych jest 
z mieszkańcami Baku więzami pokrewieństwa. 
lub stosunków handlowych. Zajście w Baku 
uderza, przygnębia, dusi katdego uczciwego sy­
na R03yi przez niespodziankę, jaka sprawiła, 
olbrzymie rozmiary i zagadkowe przyczyny. 
Dtiesiątki lat pod opieką naszego prawa DlllllUł­
manie i ormianie · żyli w zgodzie ze sobą, jak 
dobrzy sąsied~i. Więcej nawet-bo wśród naj­
większego natężenia wypadków krwawych wi~­
ksza i lepsza część społeczeństwa muzułmań­
skiego śpieszyła z pomocą p:-ześladowanym or­
mianom. 

Z postępÓW techniki i przemysłu. 
-0:.0'>-

Wiek elektryczności.-Zastosowania elektryczności w sluż· 
bie ludzkości. - Dywany elektryczne. - Zastosowanie 
elektryczności w tkactwie ręcznem. - Dzwonienie za po-

mocą elektryczno ści. 

ninę rozprowadza, wprowadzający po oalej tka- l można było umorzyć więcej, niż 1% Instalacya 
ninie prąd ciepła, które daje się b.ndzo dobrze ta przez akcyjne towarzystwo elektryczne (He­
reguhwaó, nie może więc być mowy o jakiem · 1 Iios> urządzona, posiadała początkowo sprawność 
kdlfiek n i ebezpieczeństwie. W pewnem miej- 70 k . p., po pierwszym roku musiano jednak po­
scu komin drr c ika wJstaje, w celu połączenia stawić drugą maszynę O sprawności 120 k. p. 
z kontaktem przewodu rozprowadzając(go elek- Obecnie instalacy'a ta zasila 1500 lamp żaro­
tryczność. Tkaniny elektryczne mogą znaleźć wyoh, 20 lamp łukowych i 24 lamp Nernst'a, 
zastosowanie jako kobierce, chodniki i kołdry, oraz 110 motorów. Oplata miesięczna ryczałto-
bo nawet do celów leczniczych jako okłady. wa dla l /~-konnego motoru wyno~ i 5 marek, kilo-

Wiek ubiegly - to wiek pary, obecne zaś 
stulecie ma nosić miano wieku elektryczności. 
I tak w n.eczywistości zdaje się być. Nie tak 
to odległe <.'zasy jeszcze, gdy idea zastosowania 
elektryczDl Ś, i do celów przemysłowych znajdo­
wah SIę w mglistych powijakacb, trudnych do 
rozwiązania, a dzi ś? l 

Poza liczD{:mi ogólnie znanemi zastosowania­
mi elektryczności w słnżbie ludzkości, jak tele­
fony, telegrafy, tramwaje, światło itd., coraz t ,) 
nowe z dniem każdym, niemal z każdą minutą 
coraz szersze znajduje zast080wanie w codzien­
nem życiu ludzkiem elektryczność . 

W nowOczesnem ~o~ p Idnrstwie domowem 
odgrywa już elektrycznot ć bardzo ważną rolę i 
tak po elektrycznych samowarach, masz) okach 
do kawy, żell:.zkllch do prasowania i fryzowa­
nia, przy/'zla kolej na d y w a n y e l e k t r y­
c z n ( !... Dywan dektryczny to rzecz wspania­
ła, wprost uwierzyć trudno, a jednak istniejąca, 
i znajdująca coraz szersze ze wzgl~du na swoją 
praktyczność zastosowanie. 

Francnskiemu inżynierowi Camille'owi Herr­
got udało się wye al€Źć lfposób ogrzewania tka­
nin za pomocą elektryczności. Tkanina taka na 
pierwszy rzut oka nie róż::li się od zwyczajnycb, 
skla la się ona z dwóch rodzai nici, włóknien 
roślinnych Jub zwierz<;cych, oraz cień~ ich druci­
ków mttblowycb, tern jest podobna do staropol­
skich makat. Włókna używane na tego rodzaju 
tkaniny mogą być przeróżne, jadwab, konopie, 
len, wełna itd., stosownie do celn, do jakif'gl) 
ma słutyć. Drucik metalowy wpleciony w tka-

Z postępem czasu, gdy otrzymywanie ener- wattgodzina kosztuje 2,5 feniga. DLięki central-
gii elektrycznej w naszych miastach będzie ula- nej stacyi elektrycznej, stosunki przemysłowe 
twionem, marzenia naszych gospod)'ń się spelnią, w Anracie zasadniczo się zmiemły. Miejsce 
znikną dymil\c~ piece, a na mi ej~ce ich. wejdą tkactwa materyi zajęło tkactwo tasiem, przy 
piece lJb k obierce rlektryczne, te ost ... tme mają którem tkacz moie zarabiać 30 do 40 marek 
tę zaletę, że mogą być używane, jako de- tygodniowo. O j tego zarobku należy jednak od· 
zynfektory mieszkań po lhorobacb zakaźu) CJ, trącić około 20% amortyzacyi, gdyż większa część 
·gdy temperaturę pGdniesiemy do 1500 C. tkaczów musi sobie zaprowadz ' ć nowe krosna 

Nadto mogą być zasto8UWa[ e do ogrzewania taśmowe, które kosztują okolo 1,200 marek je-
klat, k schodowych, tramwai, karet itp. dno. Ze względów społeczno-politycznych, w ce' 

W czasopiśmie lipskiem ~Zeitschrif~ fUr Tu­
til Iudustrie" umieszczono zajmujący artykuł o 
zastosowaniu elektrl'motorów do tkactwa domo­
wego, jak to stosują w połoionej przy Krcfeldzie 
wsi Auratb, Lcząctj 4000 mieszkańców. Przed 
d woma laty i stni.lło w tej wsi wyłącznie ręko­
dzielnictwo. R'Jzpowsze('boienie mechanicznych 
warsztatów tkackich pozbawiło chleba wielu tka­
czów. Burmistrzowi uddo 8;~ przy pomocy rzą­
dowej i prywatnej ur~ądz ' ć stacYę elektryczną, 
która umożliwiła robotnikom domowym 08iągo~ć 
lepszy zarobek. Zastosowanie elektromotorów 
przy starych ręcznych warsztatach tkackich do 
tkania materyi nie przysdo do skutku, gdyż po· 
ciągnęłoby t ·) za sobą zbyt wielkie Vlydatki. Po­
Etanowiono tylko wprowadzić elektromotory do 
krosien taśmowycb, na których si~ wytwarza 
mocnokancisstą taśmę. Gminie udało si~ zaci~. 
gnąć pożyczkę w kwocie 140,000 marek, za któ­
rą ma płacić na oprocentowanie 3%, oraz na 
amortyzacyę 1%. Już jednak po pierwszym roku 

lu ograniczenia dnia robocze g .}, wolno odbiorcom 
czerpać energię ele,ktryczną jedynie od 7 - 12 
przed południem i od godz. P/2 - 8 po połu­
dniu. 

* 
Na _ dzwonuicy katedry w Lincu w Austryi 

I (górnej) urządzono motory elektryczne, które po' 
ruszają dzwony i dzwonill,. Dzwonów tych jest 
siedm, najcięźszy waży 80 klg, najJżejszy 27 
klg. Aby dzwon dzwonił, nie potri'.eba wycb~: 
dz;ć na wież~, lecz wystarczy z zakrystyi pUŚCI.O 

pl ą i elektryczny, a dzwon natychmiast dzwon.l • 

Moźna dzwonić albo też odrazu we wszystkl6 

dzwony, albo w każdy z osobna, według woli. 

* 
Widzimy ztąd tei w jaknajrólnorodniejszy~b 

dziedzinach znajduj e elektryczność zastosoW~Ule, 
ułatwiając pr!lcę ludzką, f· brać się też będz1er:oJ 
zap~znawać czytelników z postępem tecbnl 
w tym kierunk u. 

Udvm·dy. 
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Szalał motłocb ciemny, nięokiełznany, ślepy, 
p oza którym podle, z 7.a ~ ęgła działali wino­
wajcy pra" dziwi-prowokat()l<>wit', organizatoro­
wie pogromu i rzezi!... Na ludzi spokojnych 
Bogu d ucba winnych, wśród dnia białego urzą· 
dzano obławy pod okiem policyi-na kawalki 
:rżn\to i r f, lano! 

Baku ze swem c8wietleniem elektrycznem i 
inncm i urzadzeniami m:asta europejskiego ni­
.czrm s'e nie" różniło od zapadłej wioski turec­
kiej, w Jakiej gospodarzą krwiożercze szajki kur-
46" I .. Lecz dosyć już słow. 

Każdy uczciwy rosyanin zrozumieć mnie mu-
8i. "Dumie" nacbiczewańskiej proponuję: a) 
llezcić przez powstanie pamięć poleglycb w cza­
sie pogromu ormian i tatarów, b) wyrazić nasze 
współczucie prezydentowi miasta Baku, dołącza­
jąc życzenit', by sąd przysięglych wydobył na 
jaw nazwiska podłych prowokatorów i c) wy­
~sygnować z kasy miejskiej 2,000 rubli na ko­
rzy ść osieroconych rodzin ormiańskich i tatar· 
łlkicb bez . różnicy, rozdać tę sumę sprawiedliwie". 

Podobne wnioski uchwalili już ad wokaci 
:przysięgli w Baku. Przytaczamy zatem ich umo­
tywowanie: 

"Palestra mia8ta Baku na zebranin, poświę· 
-eonem wspólnemu zaslauowieniu się nad OErt)· 

pnemi wypadkami dni ostatnich, doszła jedno­
.głośnie do niezachwianego przeświadczrnia,:!e 
krwawa rzeź wyrosła nie na gruncie nienawiśCI 
llarodowościowej lub wyznaniowej pomiędzy 0;-­
:mianami i tatarami i nie na podłości wspólza­
wodnictwa ekonomicznego, lecz powstała li tylko 
'Z powodu jawnej bierności władz m:ejscowych, 
któr e przez cztery dni z rzędu patrzyły na nie­
llamowane przez nikogo zabójstwa, rozboje i pod­
palania" . 

A oto uchwała ostatniego posiedzenia XX-go 
'Zjazdu przedstawicieli przemysłu nafeianeg\) : 

" Przemysł nafciany od dwóch już ~Iiesfęcy 
znajduje się w stanie opłakanym, grumczl\cym 
oz zupełnym upadkiem wyt~ór()zości. · W osta­
:tnich dniach prowadzenie przedsiębiorstw stało 
-się całkiem niemożliwem. Spowodowały to tole­
rowane od 6 d ) 9 lutego (at. st.) mas/·)we za­
Mjstwa mieszkańców bezbronnych na ulicach i 
po domacb miasta oraz towarzyszące im rozboje 
i pod palania-co w!:1zystke dzido s i ę przed cczy­

,nil. wojska i policyi, zachowującycb się wzglę­
<l em zb(>jów, grabi~żców i podpalaczów najzu­
pełni ej oboję tnie. Wznowienie działalności prze­

.Illysll)wej wymaga zupełnej pewnoś ~ i, ż '~ okro-
pności przeżyte nie powtórzą się; tymczasem 
administracya miej;co", a takiej- gwarancyi dać 
nie jest zdolna. 

Wobec tego zjazd prosi o wyznaczenie spe· 
·cyalnej komisyi śledczej, w I:!kład której v; eizli­
by p rzedstawiciele samorządu miejakiego i zjaz­
~n przemysłowców naf~ianych oraz przed; t"wi­
ciele prasy." 

'* 
"St.· Piet. Wied." zwracają uwagę na donie­

sienie agencyi tele~raflcznej rosyjskiej z E1]pa­
toryi: «Tatarzy zaczynają emigrować do Turcyi.) 

~Owe zaczynają - ciągnie dalej organ rze­
czouy - można BtJ80Wać jedynie tylko do roku 
bieżącego, bo wiadomem jest, że tat'.rhy od sze-
regn lat już emigrują . . 

Najemutniejszą okulicznośdą w tej całej 
.spr awie jest fllkt, że miejsce urodzenia OpUilZ­

czają p :zeważuie najlepsze pod wzgl~dc:m mo­
l'aln r m i fizycznym żywioły. 0~iedliw8zy si~ 
'" Turcyi, pomnażają one warstwę 'ludzi pracy __ 
W R )tlji 'pozostają gorsze elemeQty, p03iada~ące 
ąztU[{ę czynienia życia możliwie najlżejszem przy 
1ll1łym nakładzie pracy. Oto powtórzenie się sta­
rej historyi. W ten sam ~l'> )sób Rosya postra­
.tała jUl wiele setek tys:ę-:ly emigrujących gro ­
-adnie łotyszów, est il~zyków, litwinów, niem­
CÓw-kolonistów i f,ulandczyków. JaKaż to nie­
ll?wetowana strata siły roboczej:! I zkąd to wy· 
lllka? Cty! taK już mab posiadamy ziemi, źe 
llllai inopJemieńcy musżą jej szukać· za orea­
lllmi? 

Nie, to nie brak ziemi i wogóle nie przy­
~~Yny ekonomiczne wytwarzaj" te wcj~ż rC8uące 
. ale emigracyi. Wcale nie w tem si~ kryje głó­
jllll przyczyna, lecz raczej w podstawach istnie · 

. !\cego porządku prawnego w stotlunku do lud­
nOŚci inowierczej i inoplemiennej - porz~d ~u 

::r~~ fi ~g) po cz~ś;i nieracyonalłlego, po cięści 
as wypaczonego pod różnemi pozorami w wy­

.tadkach niez-łiczol!ych_ Samo tyci-e świadczy o 
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t.ysiącu 'codziennych przekrocztń prawa, wyni­
kających bądź ze sprzeczności prawodawczych, 
bądź też z praktyki samowoli. Obecnie prawo­
dawstwo nasze poddane jest wszechstrunnej re­
wizyi; sprawę tolerancji wyznaniowej i ugr~n­
towania ]Ilgalności porządku prawnego wyS\lUl~­
t) na plan pierwszy. Zmiany w tej właśnie dzie­
dzinie n ajskuteczniej wpłyną na zmniejszenie się 
fal emigracyb 

ECHA WOJENNEi 

LiczbA ofIar, jaką pociągnęły za sobą wal­
ki ostatnie dotychtzas nie jest znana. Kleczo­
znawca półurzędowej gazety wiedeńskiej "Frem­
deRblatt" 2e ltawia znane już cyfry: g{uerał Ku­
ropatkin donósi w jednym z raportów, że od 
28 go lutego do 11 marca wysłano do szpitali 
47,581 d,cerów i szeregowców. Liczba pole­
glyth i niezabranych prawdopodobnie drugie ty­
le wynosi. Marszałek Oyama podaje urzędownie 
liczbę 40,000 wziętych do niewoli. Ponieważ zaś 
P) dniu 11 marc l w dalszym ciągu walc70no i 
w czhie odwrotu również musiały być liczne 
ofiary wobec tego liczba strat po stronie rosyj · 
skiej 'wynosi có najmniej 150,000 ludzi pole­
głych, rannych i wziętych do niewoli. 

Raport urzędowy marszałka Oyamy d mosi, 
że od ch wili rozpoczęcia odwrotu armii rosyj­
skiej, do zajęcia Mukdenu, w ręce japońskie 
wpadło 60 dział, 60,000 karabinów, 150 wozów 
z amunicyą, 1;000 wagonów z rozmaitemi przed­
miotami, 200,000 pocisKów armatn ich, 25 milio­
nów naboi k.arabinowych, 2 .000 koni oraz ogrom­
ne ilcści ~boża, siana, chleba, materyałów pal-
nych, drutu kolczastego i t. p. . 

* 
Korespondent "Now. Wrem." telcgn f j3 z 

Telinu: Opuszczenie puez nas Mukdenu tak na­
gle (w przedddeń jeszcze istniały wszdkie dane, 
że można go będzie utrzymać) przyniosło nam 
wielką szkld~ pod każdym wzlgędem, a głó­
wnie moralnym, a to tem więcej, że odwrót !)ył 
pośpieszny. Fakt, że od wrót odbywał się f Jr'w­
wnie, sam przez się wyjaśnia, że szczególnego 
porządku nie można było !lpodziewać się. J _ śli 
do tego dodamy, że wskutek nsgłości manewru 
"'l.Di~lly frentu, oddziuły WI j ka pomięs?,~ ł.l s i ę 
t a k , że bata l 'ony nie trafIły do swoich pulkó ·lV, 
pułki do swoich dywizyj, a dywizye d'.) ~łagcj­
wych kurpusów, to będzie zrozumiałe, dlaczego 
szy k od wrotu zepsuł się. W tych okolicznościach 
dziwt:e jest, że nie nastąpiła ogólna udeczka 
w popłochu. . 

Nieprzy,iacid, u>!tawiwszy baterye na wzgó­
rzach na półuoc od Mllkdenu, w2dŁnż drc'gi man­
daryńskiej, k t órą tiągnęły nasze obozy i artyle­
rya, ostrzeliwał je . . W rzeczywisteści ostrzell· 
wanie to nie sprawiało nawet szkody, t) lko nie· 
pokoiło ludzi, wyczerpl.l nJ ch i zdenerwowanych 
14 dniowym niepr1.rl"wanym bojem. O o dlacze· 
go ludzie porzucal i obozy, parki, a nawet dziala. 
Wojsko, podążające za obozami, zabrało większą 
część porzuconych przedmiotów. Armia pierwaza. 
wyborowa, Ci. f'J. sit} w zupełnym pO,rządku, a na­
wet dawnym zwyczajem, zadaje straty nieprzy­
jacielowi" . 

* 
Z Petersburga ,donoszą do "Lokal Auzeigera," 

że gdy (,f,cerowie na wschodniem tlkrzydle armii 
rosyjskiej pod Mukdenem otrzymali rozka.7: cd ,­
nia swoich oddziałów, zapanowała śród nich rQz­
pacz. Zudro8zczono towarzyszom, którzy pl, lt'~; i 
w prześwi d :zeniu, że pozycye b~dą utrzyo: an€'o 
Cemną nocą rozpocz~ł się odwrót Z ... cofAjące · 
mi I!ię oddziałami płonęły składy. "Straszne u­
czucie przygnębienia - pisze świadek naoczny­
objęło dusze nasze. B ·)1 rozsadzał głowy, zda 
wało się, że serca bić przestaną. Dlaczego nie 
powaliła nM śmierć na polu bitw,) 7" 

* 
W Ildług doniesienia "Timesa" z Peter.;bnrga, 

pcstanowionD wysłać na plac boju korpus gra­
nadyerów, traz dwa inne jeszcze korpusy. Na 
czeL" tej armii ma stanąć generał Grippenberg. 
Kto będzie m·anowany na miej~ce gen. Kuro­
patkina, d tJcbczas nie wiadomo. 

* 

_., 
«Nowosti> piszą: "D.ziwić się doprawdy 

trzeba temu, w jaki sposób podobna wojna mo­
gła być rozpoczęts7 Dotycbczas pozostaje to zu­
pełnie niezrozumiałe, ponieważ sam głównodo· 
wodzący, wyjeidżając do armii, n ie bardzo się 
śpi e~zył na teatr wojny. Wiedział OD dobrze, że 
tej nowfj armii nie bylo na miejs.Gu. Cała hi­
story a obecnej wojny jest Iliczem · inuem, jak 
przykładem nit fJrtunnej mobilizacyi, która prze­
ciągnęła się na cdy rok i dotychczas jeszcze 
nie została ukończona. I jeszcze znajdują się 
dziwacy, którzy wyohażają s obie, że taka dzi­
wna wojna mogla być populam3 w Rosyi" . . 

'* 
Z pOWf du klęski armii rcsyjskiej pod Muk-

denem, «Biri. Wied.) piszą: 
"Sprawa wojny wiąże s i ę nierozdzielnie ze 

sprawami wewnętrznemi. Uspokojenie wyjśc mo­
że tylko z łova społeczeństwa, z pośród świado­
mych i rozumnych pierwiastków ludnoŚ'}i. Lecz 
aby działalność społeozeństwa mogła się ujawnić, 
musi otrzymać p~awo istnienia . Ostatnie wypad­
ki c7.ynią zwołanie p ' ledstawicieli .ludności jesz· 
cze pilniejszem, nii dotychczas. Teraz jnż zwle­
kać nie można. 

"Co czyn:c'{ Nieraz już mówiliśmy i teraz 
powtarzamy-najeży możliwie jaknajpręduj wy­
słuchać gbsu Ziemi, zwołać swobodnie wy bra­
nych przedstawicieli ludności, zrobić go przed· 
miotem nie przedwstępnej, "specyalner' i powoli 
funkcyonującej narady, lecz kwestyą unia. Nie­
cbaj organizacya powołania przedstawicieli na­
rodu będzie nawet pośpieszna i - ma pewne bra­
ki. B~dzie je ID ( 'ŻUa w pnyszło ś j naprawić. 
Teraz potrzeba tylko jednego - posłuchać jabaj­
prędzej głosu Ziemi. Ten głos wyrazi wszystko, 
czego trzeba R 'Byi". 

* 
Razem z ładunkiem skonfiskowanego w tych 

dniach parowca " q ~ x ')n " (ogólna iloM węgli, 
przeznaczonych do Władywostoku, a skoofllłKO­
waaych przez okręty japońskie, wynosi lOO,OO(} 
tonn. 

* 
Tak częlJto wsp l minany obecnie dowódca 

5 armii japoń~kiej nazywa się Ka",aJJura, nie 
Kamimura lub Kam L mlra, jak mylnie poda.wan') 
w depeszach. 

* 
Urzędowy raport japoński o bitwie po Cin­

honczenem. d. 24 lutego r. b ,. zakończonej za.i~. 
ciem tej miejscowo3ci przez jap Jńczyków, dono­
si, że japończycy zabrali 2,200 karabinów, 6 
kartaczowni(', 320,000 ładunków karabinowych, 
11,500 pocisków. 33 mile ang. kolei polowej, 
4.50 wozów i t. d . N ·I polu bitwy zn:-.leziono 
zwl.oki 1,200 żołnierzów rosyjskich oraz wzięto 
do niewoli 80 żołnierzów. 

* 
Na zachód od Mukdenu dwie rosyjskie dy­

wizye otoczyli jap'Jńczycy. Dywizye te mogą 
się bron:ć jeszcze tylko na bagn ety. Oczekują 
kapitulacyi tego oddziału. 

Te.legramy 
Petersburskiej Agencyi Telegraficznej. 

-:-

Petersburg, 15 marca. Wyjątek z protokułu 
posiedzenia K 'Jmitetu ministrów, odbytego 28 lu. 
tego w sprawie zniesienia przepisów, <'granicza- · 
jących w zakresie wydawania Pisma św. w. ję-
zykn małorosyjskim. . 

Po zbadaniu w obecności Wielkiego Kiięcia 
Konstantego Konstllntynowicza i metropolity 
Antoniusza, podniesionej przez Jego C~sarsklł 
Wy!lokość sprawy zniesienia ograniczeń co do 
wydawania Pisma św. w narzeczu ml4brosyj­
skiem, Komitet powziął następująClą opinię: Z wy­
jaśnień, załączonych przez Jer,o C~sar8ką Wyso­
kość, moina wywni oskować, że drukowania k!lią­
żek ma!,)rnskicu o treś~i religijnej zabroni()oo 
w r. 1863; uznano bowiem wówcza~, Że pueklad 
Pisma świętego na język . malorosyjski nie jest 
nzasadniony ani właściwościami języka, ani po- ' 
trzebami narodu, i ma cbarakter wyłącznie po­
lityczny. W r. 1901 Akade.mia nauk otrzymała 
w darze od spadkobiercy Moraczewskieg') przc-
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ktad Pisma św. na język małorosyjski, z. tem 
wszakże zastrzeżeniem, aby Akademia ogłosiła 
ów prr;ekład drukiem. Jego Cesarska Wysokość 
Wielki Książę podniósł sprawę ogłoszenia tej 
pracy drukiem, biorąc pod uwagę, że względy 
polityczne przestały być drażliwem i , że t:nałoru­
si gorąco pragn~ _czytać ~łowo Buże, drukowane 

' w narzeczu ludowem. 
Mjni~trowie spraw wewnętrznych Plewe i 

książę MirRki, b~dąc interpelowanymi w tej 
sprawie, dali jednobrzmiącą odpowiedź, że spra­
wa powyższa może bj ć rozwaiana zarówno 
z nauko'wego, jak i religijnego punktu widzel;liD. 
Akademia nauk przestudyowała przekład Mora­
czewskiego i orzekła, że posiada on dużą war · 
tość naukową. Celem rozważenia sprawy z re· 
.ligijnego punktu w~dienia, Wielki Książę, uzna· 
jąc Zl szczególnie -{>oiądantl zadośćuczynienia 
lojalnym dążeniom małorusów, zwłaszcza w obe­
cnej ciętkie-j chwili, jaką przeżywa ojc l,yzna, 
zwrócił się do Świa.tobliwego Synodu z prośbą 
o zaszczycenie przekładu kapłańskiem błogosła­
wieńst \Vcm. 

Kr)mitet ministrów. podzielając w zu pełno­
ści plJ~ i ądy Wiekiego K:!ięcia, uznał prOJekt za 
zupełule odpowiadający wskazówkom, jakich u­
dzielił Jego Cesarska Mość Najjaśniejszy Pan 
w · punkcie 6 Ukazu z dnia 12 grudnia. 

Jednocześnie , Komitet w zupełności przychy­
la się <lo oświadczenia metropolity Antoniusza, 
który oznajmił, że konieczne jest wyjednywanie 
błogosławieństwa Synodu dla każdego wydania. 
l\1aj~c na względzie, że przekład Pisma św. od­
dano J U ż pod rozwagę Synodu, Komibt poczy­
tuje Za bardzo pożądane F.t.edsŁawienie sprawy 
do UZU,! aia Jego Cesarskiej Mości Najjaśniejsze­
go Ps n>' . 

]· .. W) ższa uchwała Komitetu ministrów zoo 
stała 'l1l"7.czycona N aj:wyższem zatwierdzeniem 
w dniu lO b. m. 

Moskwa, 15 marca. Dd w nocy Dl placu 
Teatralnym, w pobliżu basenu, nIlstąpił silny 
wybuch. Arel'ztowano kilka osób, z których je­
dna jest raDna. Z poś ~ ód pr7echodniów~ nikt 
nie odniósł szwanKU. 

Batum, 15 marca. Donoszą o napadzie na 
biuro telegrafICzno-pocztowe w S.lmt ·edi. Rtbu-
s!e zabrali 2,000 rubli i zbiegli. ~ 

Ekaterynburg , 15 marca. W pobliżu stacyi 
C.t.USOW8j!l. rozbił się dz;ś pociąg towarowy. 

Rewel, 15 marca. O godzinie 6 wieczorem 
na placu Zagorodllym zgromadzili się robotnicy 
wszystkich narodowości, przeważnie estończycy, 
celem naradzenia się nad zredagowaniem adresu 
do b. gubernatora Bejgarda. Tłum kilkotysięczny 
urządził o godz. 9 wiecz, pochćd uroczysty z ko­
lorowemi latarniami przed pałacem gubernatora. 
W mieś::ie p muje spokój. Ulice m8j~ wygląd 
świąteczny. 

Wilno, 15 marca. R'lZpoczęły się obrady 
zjazdu dyrektorów średnich zakładów naukowych 
z guhernij północo-zachod nich. Z Jazd zwołal k.u· 
rator okręgu naukowego, celem zastanowienia 
si~ nad sprawami wewnętrznemi szkół. , 

Petersburg, 15 marca Najpoddańszy telegram 
generał ad)utanta Kuropatkina z dnia 14 marca: 

"D,d został odparty prowadznny z furyą a 
tak j&pończyków na nasze pozycye środkowe nad 
rzeką Fa.ncho. W pobliżu naszych pozycyj leży 
'l. górą, 1,000 trnpów japQńskich." 

Berlin, 15 marca. (Nat. Ztg.~ utrzymuje, że 
niema przeszkód do zawarcia pokoj? WI:\~8tkie 
mocarstwa są, gotowe ofiarowac swoJe usługi, ce­
Icm zaprzet t ~dtl rzezi. Przebieg wojny jest dla 
Rosyi niepomyślny, lecz honor jej oręża nie zo­
stał wystawiony na szwank. Rozumne wykonanie 
zadań wewnętrznylh n.ote nawet polepszyć to 
położenie, w jakiem się znajdowala Rosya przed 
wojną· 

Paryż, 15 marca. W spn:ecztl<.ści z , licznemi 
głoslmi prasy, ośw i adczającemi się za pokojem, 
(Eclaip stara się udowodnić konieczność i moż­
liwość dalsZfgo prowadz~nia wolny w imię in · 
terl sów Rosyi i E 'lr0py. '-

Potwierdza się wiadomość, że japończycy 
wzięli do niew.oli korespondenta cJournala), Lu-
dwika Naudeau. ' 

Londyn, 15 marca. Z SHn,;haju donoszą do 
cMJrning POjh: Celem wzmocnienia flo~y chiń ; 

;skiej, będą zjednoczon9 poszczególne okręgowe 
zarządy morskie. 

Niuczwang, 15 marca. , Agencya Reutera do­
:nosi: Ruch kolejowy na linii Sinmintin-Kapoll-

dzy-Inkou będzie wkrótce przywrócony. Zarząd 
kolei motywuje przerwę w komunikacyi tem, że 
otrzymał od zawiadowcy staeyi w Niuczwangu 
zawiadomienie, iż japończycy zagrozili opanowa­
niem linii w razie, gdyby im odmówiono prze­
wiezienia ryżu. Z'lrząd obiecuje przywró l~ić ruch 
wówczas, kiedy japończycy zaręczą, że nie będą 
usiłowali opanować linii. 

Londyn, 15 marca. Dzienniki d( noszą, że do 
S:ngapore przybyły cztery krążowniki japońlóJkie. 

Londyn, 15 marca. DJ cTimesa~ donoszą' 
z Tokio: 

W Seulu wykryto spisek, którego łlczestnicy 
U!~iłowali SKłonić c( S nza do zerwania umowy 
z Japonią i schrc,nienia się do gmachu jednego 
z poseldtw zagranicznych. , 

Spiskowców aresztowano; zamierzali oni za­
b i ć g€llerala Chasegawa. D) grona spiskowców 
naleźał Liilsyk, który niedawno brał udział z za­
m0rtlowaniu Kimmoleivena w Szanghaju. 

bmael, 15 marca. Na Dunaju puściły lody. 
Żegluga rozpocznie się 23 b. m. 

Konstantynopol, 15 marca. Z Monsl>tyru do­
noszą, że 12 b, m. oddział turecki stoczył utarcz _ 
kę z od ci ziałem bulgarskim. Siedmiu bulgaró IV 

poległo, ",ięciu dostało się do niewoli; po~osta­
wiono kilka bomb. 

Dnia 13 b, m. W Monasterze zabito dwóch 
greków i aresztowano wiele osób. W. Porta 
otrzyIl)ał~ za wiadoruienie ilekretne, że w greckim 
konsulauie generalnym w Salonikach - jest prle­
chowywana bruń i amunicya grMkich oddziałów 

, powBtańtzycb. J~8t oczekiwane poważne wystą ­
pienie Turcyi do rządu greckiego. 

W [,( ocedonii mnożą się rabunki, dokony­
wane f)' oz oddziały powstańcze. W dOl,iesie­
niach l.oilsulów, począWtlzy od drugiej porowy 
lutego, s~ wzmianki o poważnych starciach z od· 
działami powstańczemi: trzy odbyły s i ę w wila­
jecie U~kiibl3kim, dwa w Monasterze, jeden w Sa­
lonikacb.. Po za tem były drobniejsze utarczki, 
liczba zabitych jest znaczna. 

Sofia, 15 marca. Kierownik wew:H,trznej or­
ganizacyi macedońskiej, Grujew, wyjechał do 
Mac&do9ii. 

DL ' Ś upłynął wyznaczony przez Po~tę termin 
przepuszczania przez grauicę powracających zbie­
gów z wilajetu Adryanopolskiego. Porta nie do­
trzymala obietnicy. Przypuszczają, że Porta 
wogóle nie dopuści do powrotu pozostałych 6000 
zbiegów, których grunty zObt"ły zajęte przez 
wychodź~ów mahometan. 

Konstantynopol, 15 marca. Wzburzony z po­
wodu ucieczki trze oh dygnitarzów sułtan _ wysłał 
do nich posłów z propozycyą, aby wrócili do 
Turcyi, poręczając ich bezpieczeństwo i za pe­
wniając jedn.lcześnie, że nie będą ukarani, nato­
miast kary spotkają ioh wrogów. 

W. Porta zan lsi skargi do mocarstw, że ma­
hometanię w Bcilgaryi doznają' ucisku. Porta za· 
łączy w tej sprawie szczegółowy memoryał. 

Londyn, 15 marca. Wczoraj wnie3iono na 
obrady il.by gmin bil w sprawie wzbronienia 
sprzedaży tytoniu dzieciom, które nie ukc.ńczyły 
lat 16 B.l jelit uzasadniony pogorszeniem się 
stanu zdrowia młodzieży angielskiej. ' 

Otrzymane po południu 

Petersburg, 16 marca. Cesar8k.ie Moskiew­
skie Towarzystwo roloicze w dniu "/7 stycznia 
wyraziło protest rządowi z powodu Arodków za­
stosowanych w Petersburgu dnia 22 stycznia 
podczas rozruchów ulicznych; wyraziło przytem 
1 ądł1nie natychmiastoViego wprowadzenia w Ro 
syi rząd u reprezentacyjnego. 

U )hwałę tę postanowiono zakomuaikow~ć 
wszystkim gubernialnym i powiatowym ziem ­
stwom, wszystkim radom miejskim, · urz~dom 
gminnYJlI, zarządom wszystkich towarzyt!tw ruI 
niczych, co też po części zaęz~to wprowadza,ć 
w wykonanie. 

Po Najpoddanniejszymrd-porcie ministra roI 
nictwa i dóbr państwa o wspomnianej uchwale, 
Najje.śniejszy Pan rozkazał pozbawić Towarzy­
stwo prawa używania tytułu: Cesarskie. 

Nieżyn, 16 marca. W in~t.rtucie historyczno­
filolcgicznym lekcye rozpoczną się w dniu 20 ym 
b. m. 

Szanghaj, 16 marca. Konsul japoński O.laki· 
ra na roczuem zebraniu towarzystwa rozprzestrze­
niania nauk i chrześciaństwa w Chinach, wypo­
wiedział mowę, w której wykazał, że w Japonii 
wychowuje Bili przeszło 5,000 chińczyków, a 
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w Chinach jest przelłzto 'm BatiJczycieli japoń­
czyków. 

Japończycy nie priJtestuj.ą przeciw wprowa­
dzenie religii chrześciańskiej do Chin, lec?; i nie 
pomagają temu, gdyż u siebie w domu są oho­
jętni na sprawy religijne. 

Gazety c~jń.kie, wychodzące w Szanghaju, 
przesiąknięte są duchem . nienawiści do rosyan. 
Niemcy wzmacniają swą, flotę i armię w Chi­
nach, widoczllie mają zamiar rywalizowfić z an­
glikami w dolinie rzeki Jantile. Dumagają siQ 
oni od Chin uitąpienia nowej po lsta wy opera.­
cyjnej, na jeziorze N')janchu, w prowinCji Jant~e. 

Londyn, 16 marca. Poseł japoński Hajaszy . 
C'świadczył przedstawicielowi Binra Reutera, że · 
ostatnie wypadki na te-atrze- wojny nie zmiloiły 
poglądów Japonii na kwestyę pokoju . 

Japonia nic wystąpi z propozycyami pokojo­
wemi. 

Tokio, 16 marca. Rząd zajęty jest przygo­
towaniem pomieszczeń dla 43,000 jeuców wo­
jennych, wziętych pod Mukdenem, którzy roz­
dzieleni zostaną poroięd~y miasta i 12 dywizyj. 
armii: w Tamagawie, Tawaneto, AsidziE', Sendai" 
Tusimie, Ukaoko. Wogóle jeńcy rozmieszczeni 
zostaną w 20 miastach. 

Berlin, 16 marCf _. Kanclerz cesarstwa od­
czytał w parJamencie Rzeszy depeBz~ posła nie­
miecki,jgo w Tokio donoszącą, że japoński mini­
ster Spraw zagranicznych zapewnia, iż Japoni~ 
wielce ceni dobre stosunki z N,emcami, nie wie­
rzy podejrzeniom, rozsiewanym na rachunek Nie· 
miec. Rzą({ niemiecki uszanuje prawa moca Istw 
neutl'altlych w Azyi wschodniej i uczyni to pod­
stawą przyszłej swojej polityki. 

Waszyngton, 16 marca. cM,jrning Post» do­
nosi, że rząd rosyjskj zaprzestał zakupywania. 
zapasów wI,jannych w Stan~ch Zjednoczonych. 
Niespełoiona kontra kty za zgodą kontrahentóW" 

, zel'w~no. 

Singapore, 16 marca, Koło lat!ł.rni morskiej 
przepłynęła 22 okręty wojelJne japoń~kie . 

Port Said, .I 6 marca. Wczoraj z Aleksan­
dryi na paro~tHku adJlliral c Korniłoln pne­
płYiJęło 543 ob'rońćów Portu Artura. 

. Singapore, 16 marca. 'l'rzy krą1.0wniki ja­
pońskie i jeden' okręt węglowy 8taotiły na ko­
twicy na wysoko~ci E-iugapore. 

Berlin. 16 rutlrca. Na posied'zeniu parlamE ntm 
kanclerz Biilow uświadctył: ' 

We wszyetkich krajach .nie wątpią, że R()­
sy& w ostatnich wypadkacb, jako wielkie mocar­
stwo, nie straciła swego znaczenia, bez względlll 
na niepowodzenia wojenne. Nie mamy powoda 
wytwarzać Rosyi trudności. 

Rząd j:lpoń~ki przekonady jest i liczy na. 
ścisłe zachowanie przez nas neutralności. 

Rząd rosyjski wie t~ki.e, że nie skorzystamy 
z trudnego położenia Rosyi, aby przyczyn:ć m11' 
nie przyjem ności 

Od naszych Korespondentów. 
Petersburg, 16 marca. Dziś rozpocz~ły si«i1 

przygotowawcze czynności do wykonania wska­
zań w Naj wyżllzym reskrypcie, wydanym na, 
imię ministra spraw wewnętrznych. 

Berlin, 16 marca. Na wczorajszeni' p.' sie­
dzeniu parlamentu R!.cszy, członek centrum Gro-, 
ber, poparł posłów polskich Mieltyńskiego i i 
Chrzanowskiego, którzy domagali się zmiany 
przepisów o wydalaniu cudzoziemców. 

Rzym 16 mart a. Porti zrzekł się utworze­
nia gabinetu. Oczekiwany jest gabinet z Tito­
uim na czele. 

Sofia, 16 marca. Tajny cyrkularz nakazuj6" 
komendantom wojsk tureckich, aby zabij ali , po­
wstańców, którzy rauni lub cali wpadną w icb; 
ręce. 

gPOSTRZE.ZENIA METEOROLOGIOZNE. 
Stacyi centralnej ·K. E. Ł. -' 100 ... 
!:~....; ~o ""<IQ a . 

D"tlL. a~" 0<0> 
e~o sw 
0=00 ~~ ,J:l"'''CS 

Q, E-4 .. 
Uwagi. 

I 
1 

I 
1 

I 
z dnia 15.'nr' 

15,'JII 1 ppl. 7407 + 54 85 Pd Z 2 Temperatur·
C , mU. + 71 '" 

15/III 9 w. 17394 + 1.8193 Pd Z 21Temperatnra 
16/III 7 r. 738 O 1+ 02 891 Pd Z 2 mln. -0,7' C· 

Oplldu 0.0 
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Z OSTATNIEJ POCZTY, . . 

Zupełna Wyprzedaż. 
ZARZĄD 

Filia piekarska do sprzedania. Karolew­
ska. szosa nr. 20. . 357-3-1 

K- rawcy potrzebni zaraz do magazynu 
okryć damskicb, Piotrkowska 163. 

337-4-2 

K-· upię kapusty parę beczek. Wiadomość 
Piotrkowska 253 w sklepie. 356-3-1 

M 
lodzieniec z prowlncyi, lat 17, poszu­
kuje miejsca do handlu kolonialnego 

na praktykę· Oferty przyjmuje "Rozwót 

Sali Licytacyjnej, 
, pod "Młodzieniec". 327-3-3 

Ul. Dzielna Ni 25, 

M l~dy człowiek ~ ładnym cha~a~tere~ pIsma poszukuje dlf przepIsywania 
w języku polskim i rosyjskim. Oferty 
w Administracyi "Rozwoju" pod B. R. 
M. I. 172-d-

podaje du wiadomości, że z powodu likwidacyi sprzedaje 

Meble, Maszyny do szycia, Perfumeryę, naczy­
nia kuchenne i różne inne przedmioty po nader 
n jzkiej cenie. 

I M agle nowe do sprzedania tanio. Prze-
jaZd nr. 39. 349 -3-2 

O soby, które powierzyły towar w komis, zechcą takowy w ciągu 
. l~ dni za ~wrotem kwitó~ i zapłaceniem skl~dowego odebrać, w prze- I 

Cl~;:r:;~ to~a~~~~;:~::d~Y;;:e~~;~einb2:;; I 
moczopłciowe i skór'na Benedykta ;Ni '3. I 

Zakład ortopedyezno gimnastyczny Dr. SI.. LEWKOWICZ (skrzy",ienia kręgoslupa, choroby stawów! 
i mięśni i t. p.) I Zaohodnia .M 33 

(obok lombardu akcyjnego). 
Dl& panów od 8- 11 r. j od 6-8, dia 

dam od g. 5-6. c-129 
W niedziele i święta od 9-12 I od 3-6. -

Dr. I. Krukowski 
Choroby wewnfłtrzne i dziecifłce 

Przyjmuje rano od 10-ej-11-ej 
i od 4-51

/ 2 po pot 

lódź, ulica . PIOTRKOWSKA oM 88 
212-0-12 -

Dr, f. ~Iijl~n~~r~ 
przyjmuje 

li: chorobami wewnętrznemi, spec. nerwo­
~emi (le ('zenie elektrycznością) od 9-10 
t. i 5-7 popołu:!. Dzielna 25. 277-15·2 -

Gabinet roentgeno",ski I 

I (leczenie promieniami RoentgenowskIAml). I 
. 138-r-97 

Kobieta-Lekarz 

Dr. EuglDja ~cliglDD 
Choroby kobiece i Akuszerya, 

mieszka obecnie: Piotrkowska 120 
przyjmuje do 10 rano i od 3-5 popoI. 

1096-r-110 

Dr. Jan Pieniążek 
przyjmuje w chorobach nosili, 

gardł;a i uazu, 

10 I pól rano I od 5 do 7 wieczorem. 

Średnia . Ił! 3D. 
Do wynajęcia 3 z kuchnią od 1 lipca r. b. 

2 P?koje z ~uc~ni1 ) zaraz. 
I duza pIwnIca ) 

Wiadomość u Juliusza Haffsteina, Kon­
stantynowska Nr. 2. 252-3-1 

I 

KmF;iik~y" A~i;t· I 

ul. Prze~!O!Z~ 8. 19-52.8111 

Kapelusze! 
SZTYWNE, I 

MIĘKlE i -
MOUile Pikowe 

- poleca - 740r69 

AnIoni ·Marszał. 
Łódź, Piotrkowska 141. Średnia nr. 12. 

~I~J!:~~~~l~~r.g ·· :--,-,-S--':'-u--z-·-·I-tJ-a·--'-"~ ·!i~~;~~~:Ii:.:~~;~:~:'it 
Nowootworzony l prawnvch, próśb i podań do wszelko ich CEGIEL~IANA 14, K tł' b d· J 

Od 11- 1 i 4 -: 8. 2~6-r-4 an or S UZ y OrnOWej władz 350-3-1 
'-------,----- przy ul. Andrzeja .Nil I Do sprzedania 2 sieczkarniE', bormaszy-
. Nowe indywidyum polecI!: wykwalifikowanI ch kucharzów, I na, miech większy, kowadło i w. i. 

llleznana mi o~oba zbiera skladki w war· kucharki, lokajów, szwajcarów, poko- Wiadomość u S. Suwa skiego, ul. Wyso-
~zta~ach szewckich pomiędzy czelaźmi ,na jówki i t. d, 285-2-1 ka Ni 18. 328-3-3 
'~reJk, powolując się na mnie i że pie· I Dwa pokoje z przedpokojem i kuchnią 
~Iądze te składa na moje ręce. Ostrzegam I na parterze sa zaraz do wyn8Jęcia, 
l> tI~oszę, gdzie się pokaże, zawiadomić l A A Z· l"' t· mogą być umeblowane; na żądanie calo-kOlIclę. Z poważaniem Hrancbzak Mial-

j 

'." ~wokat I I~ ln~ ), dzienne utrzsmanie. Wialomość w cu-~ki. 272- 1 U k:erni, ul. Konstantynowska nr .. lP. 

Po Zaginął pudel czarny' Do wynajęcia elegancki POk~r~~~lO~ 
w::.rożą na szyi, ostrzyżony do polowy, DŁUGA Ni 21, wany, 1 piętro, Pasaż Milyera ił 11, 
~he I Się .Nero·. Łaskawy znalazca ze· przyjmuje sprawy do wszystkich dowiedzieć się u stróża. 348-5-2 
gro e Odprowadzić go za sowitem wyna- instytueyj sądowych i administra- Do kapeluszy zart z potrzebna zdolna 
ąki:zeniem na uj. Milsza 29 do Kamiń- pannIl. B~nedykta nr. :!5, magazyn. 

go. 273-3- 3 cyjnych. 11~8r59 , 355-3.-1 

'Magazyn ubiorów dziecinnych, Piotr­
kowska 89, poszukuje panienek zdol­

nych i starannych do szycia palt i żakie­
tów dziecinnych. Wynagrodzenie do bre. 

33i-3.-2 

M
ebli czarnych garnitur, r lIlszem kry­
tych, do sprzedania. Obejrzeć można 

od 10 do 2 ej, Wschodnia nr. 66, stróż 
wskaże. 316-6-6 

Obiady gospodarskie W domu prywat­
nym po 35 kop. Ulica Pusta Ni 3, nil, 

parterze. 1334 

P" otrzebna prasowacz{a na stale. Ulica 
Grabowa nr. '27, W sklepie. 3ii4-3-1 

P· otrzebny jest zaraz mIody człowiek, 
obznajmiony z praniem chemlcznem 

oraz krawiec do pralni chemicznej Jana 
Cebóli, Piotrkowska Ni 116. 316-3-2 

PoSZukuje się zara~ pokoju z osobne m 
wejściem przy inteligentnej rodzinie 

z calodzienhem utrzymaniem. Łaskawe 
oferty proszę składać w Administracyi 
"Rozwoju" pod "M. F" 331-3 3 

Potrzebna zdolna staniczarka, Benedykta 
;Ni 20 m. 12. 332-3-3 

Potrzebne są zdolne staniczarki, spódni: 
czarki i uczenicE'. Piotrkowska. nr. 93 

m. 10. . 344-2-2 

Sklep spożywczo-dystrybucyjny do sprze­
dania. Ul. św. I .. uizy 19. 353-2-2 

s_ o ą do ~przedania 2 osady 15 morgowe 
z zabudowaniami gospodarskiemi i la­

skiem, wszystko w dobrym stanie, we wsi 
Ciszewia pod Rokicinami, bli;l:ko kolei 
wiedeńskiej. Wiadomość na miejscu u 
Jana Miarek. 329-3-3 

Zaginął: paszport na imię Józefa Łacaa­
cińskiego, wydany z gminy Wiskitki, 

gub. warszawskiej. 330-3_=.3 

Zaginął pudel bia~r. Łaskawy znalazca 
raczy odprowadzlC go za nagrodą na 

ul. Pańską MI 9 m. 22. 347-3-2 

Zaginął paszport na imię Jadwigi wio­
darczyk, wydany z gminy Przerąb ski, 

gub. piotrkowskiej. 340-3-2 

Zaginął paszport na imię Salimy Cunge. 
wydany z m8gistra~ m~ Łod~i._339-3 2 

Zaginął paszport na imię Józef y Jaskó­
la, wydany z gminy Bogusławice. 

352 3~1 
! Z powodu wyjazdu jest zaraz do odstą-

pienia sklep rzeznicki z kcmpletnem 
urządzeniem na dobryc,h warunkach; tam 
również są do sprzedania meble. Wiado· 
m?ść w Administracyi "Rozwoju". 351·31 

Znana przy ulicy Nawrot nr. 34 kuźnia 
jest do wynajęcia. Wiadomość w sto­

larni H. L. Szuberta, ul. Anny 24. 
3J5- 3sc3 

25 rb. miesięcznie dla dwóch ml{)dycb 
ludzi za wynajęcie pokoju umeblo­

wanego z utrzymaniem zaraz. Widzewska 
86 m. 2. 29j-4. 4. 
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Najznakomitsze ulepszenie XX-go wieku. 

Maszyna do prania "Całą parą" JOHNA 
z przenoinym piecykiem o.zczędnościowym do usławiania w pralni, łazience, kuchni itp •. 

albo też bez takowego do zastosowania na każdej domow ej kotlinie kuchennej. 
Patentowana w Rosyi, NiemClech i wielu innych Państwach. Pierwsza i jedyna, która nie drze i nie niszczy bielizny. __ 

Doskonała konstrukoya w najmniejszyoh szczegółaoh. Niezrównana zdol r.ość robooza. 
Agentura Łódzka fabryki nasad kominowych i wyrobów metalówych Akc. Tow. J. A. John w Saksonih 1876-22 

Dom Handlowy Cz. CHLEBOUStU, Łódź, ul. Pasaż Szulca 7 . 
• , ,_c' e 

WIOSNA. 1905. LATO .. 

Otwarcie ,Sezonu. , 
Zródłem sily 

dla wszystkich osłabionych, 
wycieńcsonych, zdenerwowanych, pozba­
wionych energji skutkiem przepracowania 
amysłowego lub 1I.zycmego, jak równie' 
l cUa tych, których choroby wynisscsaj,ce 
l lilDe wltrqśnienia moralne pozbawiły 

NADESZŁY OSTATNIE NOWOŚCI NAJMODNIEJSZYCH 
MATERYAŁÓW NA UBIORY DAMSKIE I MĘSKIE. POLECA­
JĄC SIĘ ŁASKAWYM WZGLĘDOM SZANOWNEJ PUBLICZ-
NOSCJ, PISZĘ SIĘ Z POWAŻANIEM 

E.SZMECHEL 
odpomo6ci - jest Mag~ zyn ubiorów męskich. damskich i dziecInnych. 

8AN&TOGEN BAUERA 
",~&yOODy 'wiadoełwami przo8zło 2000 
lllkarsy w •• y.Weh krajów kulturalnyoh. OGŁOSZENIE. 

..... ", trat Bant .. I B-tl " opakowania ro'11.tl_ 
Wpbsep6 II, b •• "ado.elowych .... ladoWDIcł1r. 

a.-IUJ aa ~e ",.:rh b_plamte B. Kares.WllkI, 
III. No"o-aeaałonb 1110. , " Wan ... wi .. 

Zarząd drogi żalaznej Fabryczno-Łódzkiej podaje do wiadomośc ' , że 
nieodebrane bagaże oraz zagubione w obrębie drogi przedmioty, ogłaszane 
w swoim czasie w dziennikach miejscowych i Piotrkowskic.h "Gubernskich 
Wiedomostia~h" - w roku ' 1903 - 19, 26 lipea i 2 sierpnia (st. st.) 
w Xl! X2 ...19, 30 i 31; 23, 30 sierpnia i 6 września w Xli Xg 34, 35 i 36; 
20, 27 września i 4 października w M Xl! 38, 39 i 40; 25 października, 
1 i 8 listopada w N~ M 43, 44 i 45; 22, 29 listopada i 6 gru·lnia w ~'llN~ 
47, 48 i 49'; 14 grudnia i w roku 1904 7 i 14 stycznia w X2),~ 50, 2 i 3; 
14, 21 i 28 lutego w Xg Xl! 7, 8 i 9; 13, 19 i 26 marea w J\~:N'~ 11, 12 
i ' 13; 17 kwietnia, 1 i 8 maja w Xl! N~ 16, 17 i 18; 22, 29 maja i ~ . 
czerwca w Xl!N~ 21, 22 i 23; 3, 10 i 17 lipca w K~Xl! 27, 28 i 29; 2l-go 
lipca, 7 i 14 sierpnia w XgX2 30, 3l i 32; 21, 28 sierpnia i 4 września. 

l. 9 l. W X2Xa 3±, 35 i 36; 25 września, 2 i 9 października w x. .'! 31, 40 i 41 ;. , D B k 27 -3, 23, 30 października i 6 listopada w ;N'gM 43, 44 i 45 - z03taną sprze-
l. om .an owy l. I dane przez publicz o ą licytacyę na stacyi Łódź-Fabryczna w dnin ~2 mar -
, , ca (4 kwietnia) r. b. o godz. 10 rano. 276-3 - 2 

Ostrzeżenie dla cierpiących na ODCISKI I 

Ws.kutek naślado- AI'ago" wm,·twa wyrobu 
mego pod nazwa, " 
na wyniszczenie Odoisków, 
znanego ZEI skuteczności sweJ, 
zwracam uwagę Sz. publiczności, 
by przy kupnie żądała sta!1owczo 

l. podaje do powszechnej Wia~~~~!~\!~ą~oczynając ot! 20 marca r. b. , "ARA GO" ~t. G6rsKiego. 
, , Wewna,trz na przepisach Jest marka o-

t Kasa od g-ej do l-ej i od 2· ej do 4·ej. ł chronna "Gladiator". 

I d . ł d g . d I . . d 2 . d 5 . Cena "Arago" 30 i 50 kop. Sprze-nne wy Zła y o -f J o -ej lo-eJ o ·eJ. daż w składach aptecznych l aptekach. 

ł Kasa wykupu weksli O.d g-ej do a-ej bez przerwy. ł prz~~i::~S~~lS~::::!W!'ys~~~~~mN~~2~ro_ 
••••••••• gę sądową· 51- 30-13 

Poważne ~:!~~j!c~weŚ~!~~r!ys~!!II!!~~jne poszukuje Koks gkO"s'earlsSkk"i i 
na dogodnych warunkach ruchliwych ag~ntów z kaucyą 
na więkbze miasta Królestwa Polskiego. Oferty pod "Licht" poleca 

należy wysyłać do dnia 28 marca do Biura ugłoszeń F. KAROL SOMYA Sicard, Ryga, Grosse Pferdestrasse 17. 275-6-2 

•• ~. ····~· .. ••••• .. • .. ·I . I KAUCYONOWANY KANTOR II Skład MtYk~:: IT::~li~,zny'h, Ze, 

I 4." !II I PIOtrkowska 192. 238-6-5 

I "P R A. C = I W układzie, Południowa II, 
~ Łódź, Piotrkowska 120 ~ I A. C H R Z Ą S Z C Z E W S K I EJ 
_ ~ pod nadzorem lekarza, stosuje się 

I poleca: freblówki, buuy różnych narodowości, gospodynie wiejskie i miej~~ie, _. Gimnastyka Szwe.dzka 
osoby do pi. l ,gnowania chorych, ogrodników, kucharzów, lokaJow, ~ specyalna, połączona z masażem, dla lIne· 

1525 wo~nrch, portyerów, bufetowe,. krawcowe, pracz~i, ~ucharkl, mlodsze, ~ mlcznych, nerwowych, w skr~ywieniach, 
., r-62 nla~kl I slu~bę. RekomenduJ~ tylko z· d?~reml swiadectwami. " _ nieprawidłowym układzie ramIOn, wadU-

I 
Woznt obOWiązani przy zgodZie przedstawI c znak firmowy .Praca. ~ wem chodzeniu itd. Również pedagogio 

... czna gimnastyka dla Pań i dzieci w kom· 
................ ••• pIetach. Ceny bardzo przystępne. 1553r-i6 

Adwokat Przysięgly, 
povvrócil do s"W"ych z-ajQć. 

PRZEJAZD Nr. 8, 
przyjmuje od 5 do 7 popołudniu. 271-43 

~~~*~*~**. * MAGAZYN MEBLI *. 
~ Zjednoczonych Majstrów Słolar- * 
~ 

skich, ~~ 
26 PIOTRKOWSKA 26. łX-V 

Niniejazem podajemy do wla- . * domości Sz. Publiczności, że m~-
u_ gazyn nasz, zaopatrzony w naJ- ~~ 
~ świeższe fasony rozmaitych me- ~' 

~ 
bU własnego wyrobu. Przyjmu- -h. 
jemy wszelkie obstalunki w za- ~ 
kres stolarstwa i tapicerstwa -h­* wchodzące, po cenach przystęp- *. 

~ n-ych. Z czem polecamy się Sz. ~. 
~~ Publicznoś~i. Z poważaniem ~. '* 9~-100-70 Zarz'd. -.., 

*******~~****~: -
Apteka· 

do sprzedania w Warszawie; punkt pier.­
wszorzędny, dochód 17 do 18,000 rubll- , 
Informacye u Adwokata Barcza w War-
szawie, u). Kapucyńska nr. 5. 241,3 .3'. -

Biuro pro 'b, :łytniokiego. 
Mow7-Rynek .Ni B. 

lbdaguje prośb7 do wszystkloh właa.. 
w kwesty I przesiedlenia, przyjQola pod­
daństwa, przywilejów, o wydawanie Pa::: 
p >rtów, deklaracye o obroiaoh I doe je­
\lach handlowych, reklamaoye do drog ._ 
!&Imyeh. (SprawQ~a llsty frachtowe t;: _ 
płatnie), kontr:.kty, Uómaezanle, prze'a.!_ 
w~nle dowodow I prywatną korespo:o 10 
eyę. Biuro otwarte od godz. 8 ranO 96G1 
",lee.oram. 2114-r- .--

,lJ;osBOJIeHO II;eHsypoD, rop. JIO.u;Sh, 3 MapTa 1905 r •. ___________ ~=-_=_-~:=::;L----~ . 
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